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ZA SZEŚĆ DNI MECZ

Pohla jeszcze nie ma

Gdzie jest piłka? Zawodnicy są wyraźnie zdezorientowani i patrzą w różne strony. Ano cóż. Piłka, jest okrągła- i lubi płatał r 
figle. Nawet wtedy, gdy stawką jest finał mistrzostw świata w Sztokholmie. Na zdjęciu: fragment spotkania- Węgry- —; 

Norwegia 5:0 ' Tot. CAF

JUTRO! Drużyna ZSRR 
w drodze■ I PSfl

Forma już

W LIPSKU MAMY

duto sympatyków

na mecz z Polską

dia, Górnik Z. Budowlani Op.

Lech — Ruch 4:0 (1:0).
Górnik — Wisła 4:0 (1:0).

SKI, 
obrońcy: 
FLORENCKI,

Przygotowania do meczu są na 
pełnych obrotach. Reprezentacja 
Polski, oczekiwana w stolicy Sak­
sonii w środę wieczorem, zamiesz­
ka w hotelu „International" (tu 
kwaterowała Jedenastka NRD przed

obecna

pod „LIPSK"' ,

Rekord świata
Chinka
skoczyła 177

Pol.

lub.Orbiśem -.mają bilety zapewnio­
ne — to zrozumiałe; ale co. mają 
zrobić pozostali, kibice,,-ż całej, Pol­
ski. wybierający się do Lipska

nasi reprezentacyjni 
Bokserska reprezentacja 
poniedziałek o godzinie

Bokserzy golowi 
do odlotu

IK? PIĄTEK wieczorem ze scru- 
. pov. ania w Bydgoszczy przy

N‘i ura? z Felikse‘m Stammem do

WROCŁAW, 17. 11. (teL wł.). 
Zajęcia na zgrupowaniu kadry 
naszych piłkarzy. przygotov u;a- 
cych się do meczu ze Związkiem 
Radzieckim, rozpoczęły się w 
sobotę, 16 bm. Tradycji i tym 
razem stało się zadość. Jeszcze 
w niedzielę brak było we Wro­
cławiu Ernesta Pohla przewi­
dzianego na prawe skrzydło re- 
prezentacjL W ośrodku sporto­
wym na stadionie olimpijskim 
znajduje się w chwili obecnej 
15-osobowa grupa zawodników: 
Są to:

bramkarze:
STEFANISZYN i GRONOW-

WOZNIAK i GRZYBOWSKI,
pomocnicy:
GAWLIK, ZIENTARA

STRZYKALSKI,
napastnicy:
JANKOWSKI, BRYCHCZY, 

KEMPNY, CIEŚLIK, BASZKIE­
WICZ i LENTNER.

Co jest z Pohlem? Przecież 
z tym zawodnikiem wiązaliśmy 
duże nadzieje na mecz w Lips­
ku. a tymczasem Ernesta nie ma 
na zgrujxtwaniu.

Glosy, jakoby Pohl miał prze­
łożyć na jeszcze późniejszy o-

pod „WROCŁAW"

Nasz półciężki Tadeusz Kliś nie sprawił zawodu w Helsinkach. 
Posłał on Fina Laakso dwukrotnie na deski i wygrał z nim 

walkę wysoko na punkty
Teleioto CAF

©

(George Whiting telefonuj© '
z Londynu)

A XGIELSKA reprezentacja bok-
A <erska na spotkanie z Pol­

ską w Londynie została w ostat- 
’ Pi chwili zmieniona w trzech wa­

gach. ale zmianą ta bynajmniej 
nip wzmacnia szans drużyny bry­
tyjskiej pr ’ed spotkaniem z jedną 
r najmocniejszych ekip Konty­
nentu.

Najdotkliwszym osłabieniem . na- 
reprezentacji będzie nieobec­

no-,4 w wadze lekkośredniej obec- 
rcco mistrza W. Brytanii Johny 
Cunnlnghama. który nie będzie 

stoczyć walki rewanżowej z 
Tadeuszem * Walaskiem. ponieważ 
rajegr.ał się w tym tygodniu z bok­
sem amatorskim i przeszedł na za- 
wodostwo.

Na miejsce Cunninghama wystą­
pi 19-letni Jack Wood, mistrz; 
hrabstw środkowo - angielskich ze 
Staffordshire, który był wyznaczę- I 
ny na drugi mecz z Polską 22 li­
stopada w Manchesterze.

Druga zmiana, w wadze muszej. I

Wojcieehowski. Loszek Drogosz. 
Tadeusz Walasek, Zbigniew Pie­
trzykowski, Andrzej Wojciechowski, 
Ryszard Mańka, rez. Zbigniew Le­
wandowski, trener Feliks Stamm. 
kpt PZB — Stanisław Cendrowskl. 
sędziowie: Tadeusz Pasturczak i Ed­
ward Łaukedrey oraz lekarz dr 
Jerzy Moskwa.

W niedziele w południe pięścia­
rze nasi odbyli w sali Stadionu 
W.P. ostatni ostry sparring.

1. Górnik Zabrze
2. Gwardia W-wa
3. ŁKS Łódź
4. Legia W-wa
5. Lechia Gd.
6. Polonia Bytom
7. Stal Sosn.
8. Ruch Chorzów
9. Wisła Kraków

10. Budowlani Op.
11. Górnik Radlin
12. Lech Poznań

31:11 
30:12 
29:15 
24:18 
22:20 
21:23 
20:22 
19:25
18:26 
18:24 
14:30 
12:32

MO

?o«taia «powodowana wypadkiem ; 
r-e; wnmie wyznaczony ńa repre- • 
imania w (ej kategorii Tommy i 
Pachc z Liverpooln złamał kość w | 
p-aupj rece I jego miejsce w wal-j 
ce z Henrykiem Kukierem zajmie I 
20-letni Eugene 0'Callaghan. lon- | 
Ryński mistrz okręgowy z Brixton. • 

!>wo?nej kontuzji uleci także 
J-ibr.A’ Cuthbert. którego w wadze 
r^-koweł zastąpi mistrz Londynu 
Derek Simpsom

r&no uda sie drogą powietrzna 
Prze? Brukselę do Londynu, edzie 
-0 brn. w? wspaniałej hall Empirr 
ton' Wembley. rozegra mlęd-ypań 
stwnw-e spotkanie z reprezentacją Anglii.

Pr?ypominamv raz jeszcze skład 
ekipy: Henryk Kukier, Zyq-

^nt Zawadzki, Tadeusz Rozpler-1 
Kazimierz Paździory Henryk

dl
Szabliści Legii — drużynowy mistrz Polski. Od lewej: Sobol, Piątkowski, Różycki, Pawłow­

ski, Szreider i Piasecki Fot. e. warmiński

KORYNT.

50:23 
52:26 
53:28 
59:33
25:28 
30:31 
28:42 
35:46
35:44 
26:40 
23:54
25:46

LIPSK, 17.11. (teL wŁ). Zainteresowanie meczem Polska — 
ZSRR o prawo udziału w finale mistrzostw świata, który, roze­
grany zostanie w Lipsku w najbliższą niedzielę 24 bm, przeszło 
wszelkie oczekiwania. Siedziba Komitetu Organizacyjnego w 
hotelu „Astoria" jest oblegana przez Interesantów od rana do 
wieczora; chętnych obejrzenia tego ciekawego meczu oblicza się 
na ok. pół miliona. Według nieoficjalnych 1 przybliżonych da­
nych zapotrzebowanie na bilety przekroczy liczbę 400.000 sztuk. 
Oczywiście nie wszyscy chętni otrzymają bilety, bowiem sta­
dion może pomieścić nie więcej, jak 100.000 osób.

swymi meczami z Walią 1 CSR): 
drużyna ZSRR otrzyma Jako swą 
siedzibę, hotel „Astoria". Oba ho- 

—-____ ___ _ tele są najbardziej reprezentacyjne
, r eiria — ctal ^nntkania te i oddalone są od siebie zaledwie o 

a s minut spacerkiem. Trójka sę-odbędą się prawdopodobnie w | dzlowSka Anglików mieszkać bę- 
I dniu 1 grudnia br. , dzle w „Parkhotelu".

Do rozegrania pozostały jesz­
cze 3 mecze: Lechia — Gwar-

Eklpa radziecka oczekiwana Jest 
Już we Wtorek, sędziowie w piątek 
lub sobotę. Ciekawe, że żadna z 
drużyn nie chclała ryzykować 
szybszej a więc 1 dogodniejszej po­
dróży do Lipska samolotem. Piłka­
rze Polski 1 ZSRR wolell jechac 
pociągiem. Prawdopodobnie nie- 
pewna pogoda odstraszyła ekipę ra­
dziecką od podróży lotniczej. Po­
ciąg Jedzie dłużej, ale pewniej.

Oba zespoły otrzymają dobre, Je­
dnakowe warunki treningowe. Po­
lakom odda się do dyspozycji „Sta­
dion Pokoju", na którym gra i tre­
nuje I-llgowa Lokomotlve Lipsk. 
Rosjanie otrzymają „Bruno Plache- 
stadion”, siedzibę tutejszego klubu 
Rotation

Ostatni mecz se-onu rugby i wielko niespodzianka. Niepokonany zespół AZS AWF Warszawa 
(koszulki w szachownicę), przegrał na własnym boisku z ambitnymi górnikami z kopalni 
(KOSMki w s.acnuw p « Dymitrow 6:9 Fot. M.. Szymkowskl

PEKIN, 17.11 (obsł. wł.). Kilka­
krotne próby 20-letnleJ studentki 
chińskiej Cheng Feng-yung popra­
wienia rekordu świata w skoku 
wzwyż kobiet, nareszcie zakończy­
ły się powodzeniem. W niedzielę 
utalentowana zawodniczka chińska 
przekroczyła na zawodach'w. Peki­
nie wysokość 1.77 m, ustanawiając 
nowy rekord świata.

Dotychczasową rekordzlstką w 
tej konkurencji była Amerykanka 
M. Daniel, (176), która podczas 
Igrzysk Olimpijskich w Melbourne 
zdobyła zloty medal w skoku 
wzwyż. Rezultat Amerykanki wy­
równała w tym roku Rumunka Ba­
las.

Kto tak typował
ten wygrał

MOSKWA, 17.11. , (tel' wl). 
W ńiedzieię -wieczorem - -wyje- 

.chała „pociągi em_.do_ NRD. re­
prezentacja Związku Radziec­
kiego w piłce nożnej, która’, za 
ty'dżień rozegra w Lipsku spot­
kanie z Polską. W- skład ekipy 
.wchodzą -następujący, .gracze: 

bramkarze — Jaszyir i Bie- 
lajew (obaj Dynamo),

obrońcy .Ogonkow (Spar-■ 
tak),, Kesariew i Kuiniecow 
(Dynamo),

pomocnicy — Netto i Maslen- 
kin (Spąrtak), Wojnow (Dyęa- 
rńo Kijów) oraz Cariew (Dyna­
mo),

napastnicy — Mamykin,Ma- 
niedoiv, Ryżkin, Fedosów (Dy­
namo - Moskwa); ' Tatuszyn 
(Spartak) oraz Strełcow. Metre-

o
1. Lech — Ruch 4:0
2. Legia — Stal Sosn. —mecz nie 

odbył się .
3. Lechia — Gwardia — mecz nie 

odbył się
4. Górnik R. — Wisła 4:0
5. Górnik Z. — Budowlani Op. — 

mecz nie odbył się
6. Alessandria — Lanerossi 2:1
7. Bologna — Juventus
8. Genova — Atalanta
9. Inter — Udinese

10. Lazio — Milan
11. Napoli — Roma
12. Padova — Sampdoria
13. Torino — Spal
14. Verona — Fiorentina

welli Iwanow (Torpedo).
Ostateczny skład jedenastki, 

która wystąpi na-stadionie lip­
skim, nie jest jeszcze ustalony.

Kierownikiem ekipy ■ jest 
przewodniczący radzieckiego 
Komitetu Olimpijskiego -— 
Adrianów. W jej skład .wcho­
dzi również przewodniczący 
Wszechzwiązkowej Sekcji Pił’ i 
Nożnej — Granatkin oraz tre­
nerzy — Kaczalin i Maszkarin.

005 tys-kaponów

w toto lotku
P. P. Totalizator Sportowy zawis- 

damia, że na zakłady pilk-irstóo. na 
dzień 17 listopada br. wpłynęło 
2G3.Ó17 rozwiązań.' Zgodnie z regu­
laminem ha nagrody poszczegó*- 
nych stopni przypada kwota po 
87.672 zlótych. - ,

W konkursie toto-lotek na «zien 
17 listopad* br. wpłynęła rekordo­
wa ilość 3.764.784 rozwiązań. Tak 
więc na-nagrody poszczeg51nych 
stopni przypada kwota po 1.254.92S 
złotych.

Losowanie . konkursu toto-lotek 
odbyło się w dniu l7.XI.br. w Kra­
kowie w przerwie zawodów piłkar­
skich kadry' juniorów.

Wylosowano następujące dyscy­
pliny sportowe: bobsleje Nr 1. dżu­
do Nr 7, hokej na lodzie Nr 9, ka­
jakarstwo Nr 14, tenis stołowy 
Nr 45, żeglarstwo Nr 48.

Pingpongiści zaproszeni 
db Francji

Trzech czołowych polskich ping- 
pongistów Rusiński,. Caliński 1 
Rosfan zostało . zaproszonych na 
dwutygodniowe tournee do Fran­
cji. Gospodarze wyrazili zgooę na 
opłacenie kosztów utrzymanie .pol­
skich zawodników oraz pokrycie 
kosztów przejazdów, na „terenie 
Francji.. Nasi pingpongiści rozpo­
częliby występy w pierwszej -po- 

,Iowie 'grudnia turniejem w - Borde- 
aux. ’■

Z takich .właśnie sytuacji.padała 
większość koszy w wykońaniu 
Romki Ólesiewicz ■ na sobotnim 
meczu I ligi-kosźykarek. AZS 
AWF — J^awel Kraków 58:41. 
Nd"pieriószym -planie' nr '5 Res­
pondek (Wdwel)ii!nr 3 Wolućh. 

<W głębi. Bakalarz, nr'13.juniorka 
<? AZS 'Stein i Ólesiewicz

Fot. m.r.śżym kolski

TYSIĄCE kibiców piłkarskich.- 
chętnych zobaczenia 3 meczu 

Polska — ZSRR w Lipsku I wybie­
rających się tam z oficjalną wy­
cieczką Sport-Tourlstu, Orbisu, lub 
puł-prvwatnle z zakładów pracy 
całej Polski, nurtuje od kliku dni 
mvS|: Jak zabezpieczyć sobie, a po­
tem dostać bilet wstępu na stadion 
w Lipsku. . ■

Pragnąc pomóc w tej sprawie 
naszvm Czytelnikom, wybierającym 
się do Lipska, porozumieliśmy się 
z PZPN, który, Jak nam oświad­
czono. uczyni wszystko, aby uła­
twić wszystkim kibicom . nabycie 
biletów.

, Wyjeżdżający, ze Sport-Tourlstem.

„pólpryiyatnie"? •
I tyrń postara się pomóc dele­

gacja PZPN, która wyjeżdża do 
Berlina I Lipska, W .poniedziałek 
ma się odbyć w Berlinie konferen­
cja z udziałem organizatorów I 
przedstawicieli obu » zainteresowa­
nych drużyn w sprawach meczu, 
a przede wszystkim . w sprawie 
rozdziału biletów na niedzielę 24 
bm. Delegaci PZPN. obiecali nam 
zabezpieczyć u organizatorów bk.: 
1000 sztuk biletów -dla polskich 
kibiców;, którzy znajdą się w Lip-,

jku własnym staraniem 1 środkiem 
lókómóejl. .Cbodżl tihgłównie .o .ma­
łe wycieczki. Z' zakładów ( pracy, 
riiclr przygraniczny Itp. Bilety ta­
kie powinni zamawiać -śainl kie­
rownicy tych wycieczek u.organi­
zatorów (LIPSK hotel „Astoria") ł 
odebrać: Je w odpowiednim termi­
nie, oczywiście, za marki Wschód- . 
nio-niemieckie.

■ ;.We wtorkowym,numer;ze'.pótlamy 
dalsze szczegóły.' ■ T', ' i,• -
-'-Wysłannicy PZPN 'postarają.: się 
również., załatwić,-by kibice . polscy 
otrzymali miejsca. niożllwjei w aą- 
slednlch sektorach, a ni. byli roz- 1 
rzuceni., po całym stadionie. j

l7.XI.br
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Mistrzostwa Europy
w piłce nożnej

coraz bliższe realizacji
Zbliżające się ku końcowi 

eliminacje do mistrzostw 
świata w piłce nożnej, trzyma­

jące entuzjastów, zwłaszcza 
niektórych krajów, m.in. i Pol­
ski w stałym napięciu, odsunęły 
nieco w cień ważne sprawy, do­
tyczące piłkarstwa europejskie­
go. a będące tematem obrad 
komitetu Wykonawczego Euro­
pejskiej Umi (UEFA) w Brukse­
li. Komitet obradował w ubie-

lub 1H1, Jeżeli do końca stycz­
nia 1951 zgłosi się do rozgrywek 
co najmniej 1S państw*.

Komisja Rozgrywek UEFA 
opracowuje obecnie ostateczny 
tekst regulaminu turnieju o mi-
strzostwo Europy, jego za-

2iym tygodniu w 
Schwartz (Dania), 
(NHF), Sebes (Węgry).

składzie:

Crahay
/-Belgia), Pujol (Hiszpania). Ryl­
ski (Polska), Graham (Szkocja), 
Frey (Austria) i Constantaras

twierdzenie nastąpi na zebraniu 
Komitetu Wykonawczego w pier­
wszych dniach czerwca 1956 r. w 
Sztokholmie.

A oto inne ważniejsze decyzje 
brukselskie:

1. Turniej Juniorów rozgrywa­
ny będzie na razie jak dotych-
czas okresie Wielkanocy,
nie w miesiącach wakacyjnych, 
jak proponowało kilka krajów.

Będziemy mieli mistrzostwa 
Europy w p.;łce nożnej, czy nie? 
Na to pytanie miało dać odpo­
wiedź brukselskie posiedzenie 
UEFA. a materiałem do dysku­
sji była ankieta, rozesłana do 
wszystkich krajów europejskich.

Mecz Europa Ameryka

31 członków UEFA 20
nndc.cłało odpowiedź na ankietę: 
Ota jci wyniki:

a) ■ 18 państw wypowiedziało 
się za mistrzostwami Europy, 
7. tym, że połowa z ‘nich (Fran­
cja. Grecja. Polska, NRD. Ho­
landia, Portugalia, Rumunia, Hi­
szpania t Turcja) pragnie roz­
grywać Je w ciągu 2 lat, a poło-
w a Belgia. Szkocja,

Południowa. Jedno z najwięk­
szych wydarzeń piłkarskich w 
•wiecie, może się odbvwac co 
4 lata, w kilka dni po zakończe­
niu mistrzostw świata. A v,*ięc 
po raz pierwszy w pierwszych 
dniach llpca 1958 r. na jednym z 
największych stadionów Europy, 
rewanż w 1962 r. w Południowej 
Ameryce.

3. Sprawy sporne w Pucharze 
Europy (np. Gwardia — Wismut) 
rozstrzygać będzie na przysz­
łość specjalna komisja odwo­
ławcza w składzie: Mert — Bel- 
gia, Barassi — Włochy, Andreje- 
vic — Jugosławia. Rouss — An-

rsR. Węgry, Irlandia. Luksem- 
hurg. Norwegia I ZSRR’ w cią-

gila, Wiederkehr Holandia.

Braki kondycyjne
przyczyna remisu w Helsinkach

Polacy zademonstrowali dobry boks
W sobotę wieczorem połączyliś-' 

my się telefonicznie z fińską miej­
scowością Vaasa, dokąd po piąt­
kowym meczu przybył' z Helsinek 
kierownik naszej ekipy, wiceprze­
wodniczący PZB, Hieronim Mro­
zowski, wraz z • trenerem Witoldem
Ma ich rzyć kim na 
osobowego zespołu
Boczarski. Milewski,

czele pięclo- 
(Rzeżnlkiewicz.

Żmijewski,
Gugnlewlcz). Jak wiadomo-pozosta­
ła piątka udała się na mecz do 
Turku.

— Dziś Już na zimno łatwiej Jest 
mi podsumować wczorajszy mecz 
w Helsinkach — rozpoczyna telefo­
niczną relację p. Mrozowski). — 
Wszyscy już w kraju wiedzą, że 
spotkanie w Messuhalli zremiso­
waliśmy 10:10. Przyznam się, że 
kiedy Finowie prowadzili po 7 wal­
kach 10:4, miałem Już porządnego
stracha I byłem prawie pewny na­
szej przegranej. Na szczęście z 
kłopotu wybawiła nas trójka naj­
cięższych reprezentantów — Szy-

W piątek późnym wieczorem zakończy! się w Helsinkach 
międzypaństwowy mecz bokserski Polska — Finlandia, 

który po zaciętych pojedynkach przyniósł wynik remisowy 
10:10.

A oto wyniki walk (na pierwszym miejscu Polacy): Rzeź, 
nikiewićz przegrał 1:2 z Roininenem, Kowalski uległ 1:2 
Limmonenowl, Boczarski pokonał jednogłośnie Paajanena, 
Walczak przegrał 1:2 z Maeki, Milewski pokonany został 1:2 
przez Jarvenpaa, Nowakowski zwyciężył 2:1 Huhtalę, Żmi­
jewski przegrał 1:2 z Backmanem, Szymaniak zwyciężył 3:0 
Rapattl, Kliś pokonał jednogłośnie Laakso, Gugntewicz zno­
kautował w 1' r. Maekela.

Sędziowali: w ringu — Idziak (Polska), i na zmianę Fino­
wie Lettosaarl i Nurmio. Na punkty — Bielewicz (Polska), 
ze strony fińskiej na zmianę Raavo i Saar! oraz jako arbiter 
neutralny Johansson (Szwecja). Widzów 5 tysięcy.

crać w rundzie wstępnej syste­
mem punktowym (mecz 1 re­
wanż),

b) 5 państw (Bułgaria, Anglia, 
Finlandia, Dania i Jugosławia) 
wypowiedziało się za mistrzost­
wami systemem pucharowym.

c) 5 państw (Albania, Włochy, 
Szwajcaria, Islandia 1 Irlandia 
Płn.) nie są zainteresowane mi­
strzostwami.

d) Szwecja, Walla 1 NRF nie 
odpowiedziały w ogóle na an-

A więc większość członków 
UEFA wypowiedziała się za or­
ganizowaniem mistrzostw Euro­
py w okresie 2 — 3 lat między 
kolejnymi mistrzostwami świata. 
Najbliższe przewidziane są mię­
dzy sierpniem 1958 i lipcem 1M0

Ta piątka będzie w stałym kon­
takcie ze sobą i decydować bę­
dzie szybko.

4. Wysunięto projekt, do za­
twierdzenia na zebraniu w Sztok­
holmie. by zawodnik usunięty 
przez sędziego z boiska podczas 
meczu o Puchar Europy. nie 
mógł brać udziału w zawodach 
tej samej rundy, a w każdym 
razie w następnym meczu pu­
charowym.

5. Na wniosek delegata Polski, 
Leszka Rylskiego, postanowiono 
przedstawić na kolejnym zebra­
niu do zaakceptowania projekt 
odznak dla wieloletnich interna­
cjonałów za rozegranie 25, 35 i 
50 meczów w reprezentacji, pro­
jekt Polaka został przez komi­
tet przyjęty z dużym uznaniem 
1 po zaopiniowaniu go przez ko­
misję finansową ma wszelkie 
szanse powodzenia, (a)

maniak, Kliś i 
zdecydowanie 
przeciwników, 
wienny remis.

Guqniewicz,
pokonała 
wyciągając

która 
swoich

sersklego — p. Lunasa Halno. któ- deusz Nowakowski za największą —. u..i ambicję.ry był oczarowany techniką Pola­
ków. Powiedział on, że jeśli ten

POLACY ZASŁUŻYLI 
NA ZWYCIĘSTWO

mecz rozegrany byłby w Warsza­
wie, to Polacy wygraliby nawet 
18:2.

Sobotnia prasa wysoko oceniła

Mecz w Helsinkach spotkał się 
z olbrzymim zainteresowaniem.

— Czy mieliście szanse odnieść 
w Helsinkach zwycięstwo?

— Niewątpliwie tak. Jaskrawy 
błąd zrobili sędziowie, wydając 
werdykt przyznający w wadze mu­
szej wygraną Roinlnenowi nad Rzeź, 
nikiewiczem. Młody rzeszowianin 
debiutując w reprezentacji spisał 
się doskonale. Przez dwie rundy 
górował nad Finem 1 dopiero o- 
słabł nieco na finiszu. Zresztą nie­
mal wszytcy nasi chłopcy (wyjątek 
stanowili Kowalski i Kliś) nie wy­
trzymali spotkania kondycyjnie I 
dlatego w ostatnich starciach Ini­
cjatywa należała z reguły do. Fi­
nów. My natomiast przewyższaliś­
my gospodarzy wyszkoleniem tech­
nicznym.

Charakterystyczna jest tu nieo­
ficjalna wypowiedź wlceprzewod-, 
nlczącego Fińskiego Związku Bok-

kunszt polskich pięści, 
tłumaczył opiekun fiński,

PrzyglądaH mu się również przed­
stawiciele naszej Ambasady wraz 
z członkiem Sejmowej Komisji 

...........— Zdrowia i Kultury Fizycznej 
p. Sund- i slem Ryszardem Hilem.
Jak nam po-

Po rozgrywkach ekstraklasy siatkarzy

AZS AWF po raz szósty

mistrzem Polski
y AKOMCZONE niedawno ligowe 
^rozgrywki w siatkówce drużyn 
męskich przyniosły mistrzowski ty­
tuł na 1957 rok siatkarzom AŻS 
AWF Warszawa. Zespól ten utrzy­
muje swą hegemonię w polskiej 
siatkówce od 1952. Obecnie więc 
zdobył tytuł mistrza Polski po raz 
szósty z kolei. Niewątpliwie jest to 
zasługą nic tylko samych rawodnl-

^yg-nunta
życzymy dal-

10-osobowy
rekonesans
narciarski

do Finlandii
ZAKOPANE, 17. 11 (tel. wł.) Po

a trening rio Fin- 
zrzęśliwcami będą

bezdewizowe z
Mianowicie zakopiańczycy przyjmą 
na okres 7 dni u siebie 20-osobową 
grupę turystów, którzy przyjadą 
do Zakopanego na mistrzostwa ko­
lejarskie Europy w narciarstwie w 
lutym, a w zamian za to Finowie 
będą gościć u siebie przez 14 dni 
10-osobową grupę zawodników, 
którym zapewniają na miejscu 
możliwości treningowe oraz włas­
nych trenerów.

W przekroju tegorocznych rozgry- . micy Krakowa awansowali 
wek. zespół AZS AWF poniósł tyl- równaniu do roku ubiegłego _ 
kn dwie porażki na 22 rozegrane । no miejsce wyżej, a siatkarze Łodzi 
mecze (z Gwardia Wrocław i Legią to przecież beniaminek ligi. Oba

o jed-

W-wa). dystansując wyraźnie pożo- te zespoły poczyniły wyraźne po-
stale trzy najlepsze drużyny czo* stępy.

AZS Kraków gra żywo, prowa-łówkl — Legię W-wa. AZS Kraków. ------ -----------
i AZS Lódż. które zanotowały na . dząc z dużym powodzeniem grę x 
swym koncie aż po 7 porażek każ- > czwartym w ataku, stosuje prsy 
da. Wprawdzie tegoroczny s tkces I tym z powodzeniem zagrania tech- 
nie przyszedł akademikom łatwo, nlcznc. rozumiejąc, że atak siłowy 
musiell oni nieraz rozstrzygać na nie zawsze popłaca. Najmocnlej- 

’ szyml punktami drużyny są Adam-
i ui iw u. 
ygać na
io 4 lub I

5-setowej walc?.*» to jednak pnzin- ' czyk, Fcłiszewskl 1 Szarllńskl. 
mem przewyższali zdecydowanie! Beniaminek — AZS Łódź swą
pozostałe drużyny. i wysoką lokatę w dużej mierze za-

. , , . „„ wdzięczą ambicji. Ujemną stroną
W ostatnich spotkaniach AZS 1 zespołu jest stosunkowo duża eks- 

AWF przechodził Jednak pewien pioatacja najlepszego gracza druży- 
spade.k formy. Nie widziellś.ny już t nVł Radomskiego, W drużynie jest 
tych pełnych dynamiki i szybkości sporo miOdvch twarzy wyrdżniają- 
akcji oraz różnorodnych koncepcji rych sip: Kosiński (leworękl) 1 
taktycznych. Sami zawodnicy twier- Janczewski, choć nie brak i sla- 
dzlli. że to skutek ..przesytu" siat- rvch repów siatkówki, jak Pabin. 
kowką (oprócz zawodow ligowych. | Makaruk. Frączak. Trenerowi G. 
wiele ciężkich turniejów międzyna- - • — ---------
rodowych), nam się jednak wyda­
je, że w ten sposób na ogól bar­
dzo zgrany, nie tylko na boisku ze­
spól, znkradla się jakaś niewłaści­
wie pojęta rywalizacja na tle usta­
lania pierwszej szóstki zespołu. 
Przez 10 też zapewne zespól stracił 
na bojowości.

Głównymi autorami sukcesu AZS
AWF są Szuppe, Pnleszczuk,

i Grochowskiemu, który dał dużo
wkładu pracy w zespól, należą 
słowa uznania.

GDAŃSK — SZCZECIN 
WROCŁAW

NA JEDNYM POZIOMIE

się

Na pierwszych czterech wymienio­
nych zespołach zamyka się właści­
wie czołówka I ligi męskiej. Pozo-

ciał, Szlagor, Tietaniec i Mazhr — 
przede wszystkim, oraz Jóźwlak, 
Skowron i Siersrulski.

t. Wie- ■ stałe pięć drużyn — GKS Wybrzeże

JEDNAKOWE CENZURKI 
LEGII W-WA, AZS KRAKÓW 

Ł I ŁÓDŹ

Siatkarze Legii obronili tytuł wi­
cemistrza Polski, przyszło , im w 
zresztą dość trudno 1 dopiero w 
ostatniej fazie rozgrywek drużyna, 
w której gra wielu byłych (Mazu­
rek, Plndelski, Zabokrzecki) i obec­
nych — Rutkowski. Schllef, Szper- 
ling) reprezentantów Polski, rozpo­
częła finisz. Niewiele też brakowa­
ło, aby Legię zdystansowali akade­
micy Krakowa i Lodzi.

Ten dobrze przygotowany tech-
nlcznie stosujący urozmaiconą

SN PTT wyznaczył już ekipę na 
Finlandie: kierownik dr, Spławin* 
ski, trener Sitarz, zawodniczki bie 
uaezki; Bukowa-Kowalska i Maru- 
sarz-Karpielowa biegacze — Suleja 
i Rysula, skoczek Forteckl, oraz 
Juniorzy skoczkowie — Murzyniak, 
Józef karpiel II i Józef Gąsienica.

taktykę gry — zespół, prowadzony 
ńrzez trenera St. Poourkę, ma duże 
szanse, przy mniejszej pewności 
siebie, a większej woli zwycięstwa 
na sięgnięcie po mistrzowski tytuł. 
Należy dodać, że Legia dysponuje 
wcale niezłymi nowymi.* talentami 
do których należą: Drozdowijz, Lu-

wnduiezkom i zawodnikom ogrom­
ne korzyści. Szczególnie radosny 
jest fakt, że wyjadą do Finlandii 
Bukowa i Fortecki, gdyż są oni 
poważnymi kandydatami do repre­
zentacji Polski na mistrzostwa świa­
ta w Lahti, a z Bukową przecież 
łączymy poważne nadzieje tak w 
biegu na 10 km Jak i w sztafecie 
3x5 km.

Rekonesans ten powinien im 
pr. ynicsr spot o doświadczenia, 
które przyda ^ie na pewno podczas 
mistrzostw świata.

Wyjazd ekipy SNPTT spodziewa­
ny jest w pierwszych dniach grud-

czak, Frączak, Głowacki 
ziński.

Mro-

Tę samą ilość wygranych spot­
kań (po 15) co i Legia, zapisały na 
swoje konto dwa następne w tabeli 
zespoły — 3. AZS Kraków i 4. AZS 
Łódź. Ciężar gatunkowy zajętych 
przez nich miejsc jest nawet więk­
szy niż „legionistów*, gdyż akade-

(5), Pogoń Szczecin (6), Gwardia 
Wrocław (7), Czarni Wrocław (8) i 
AZS Wrocław (9) to zespoły o jed­
nakowym prawie poziomie, wyka­
zujące dość nierówną formę. Naj­
lepszy z nich GKS Wybrzeże, który 
poprawił lokatę w tym roku o dwa 
miejsca (z 7 na 5 miejsce) jest dru­
żyna o wyrównanej stawce zawod­
ników. Zespół ma dobre przygoto­
wanie techniczne, gra dość dyna­
micznie, zawodzi jednak często 
kondycyjnie. Czołowi siatkarze tej 
drużyny to przede wszystkim: Gó­
recki, Cirockl, Zarzycki, Paszcza, 
Kulgawczyk i Kędrowski.

Drugim zespołem, który poczynił 
postępy w porównaniu do roku 
ubiegłego jest Pogoń Szczecin. Siat­
karze Pęgoni awansowali rów.iież 
n dwie lokaty (z 8 na 6). Mimo to 
zespół ma poważne luki, gdyż 
pierwsze skrzypce grają w nim 
nadal' tylko Szołomicki i Bobryk, 
a pozostałych cechuje poprawna 
tylko gra w polu i mała skutecz­
ność w ataku.

Pozostała trójka wrocławskich 
i „muszkieterów" — Gwardia, Czarni 
i AZSf zdecydowanie zawiodła, zaj­
mując zaledwie pozycje chroniące 
przed spadkiem. Niemniej AZS 1 
Czarni to zespoły obiecujące, o do­
brym zaawansowaniu technicznym 
i niestety b. słabej taktyce.

Do II ligi spadły stawiające w 
ekstraklasie „pierwsze kroki" — 
beniaminki Lotnik W-wa i Warsza­
wianka oraz jak się okazało bardzo 
nierówna w formie drużyna Sparty 
W-wa, zajmująca w tib. roku do­
bre, bo 6 miejsce w lidze.

M. MatzenSuer

Związek Szkolny
rośnie od podstaw

Przed dwoma tygodniami zostało 
powołane do życia najmłodsze zrze­
szenie w Polsce — Szkolny Związek 
.Sportowy. Mimo krótkiego czasu 
uczniowle-sponowcy mogą pouczy­
cie się już pewnymi osiągnięciami. 
Na terenie kraju działa ok. 100 Mię­
dzyszkolnych Klubów Sportowych. 
Jednym z najaktywniejszych jest 
warszawska Agrikola. która opra­
cowała już swój statut, deklarację 
członkowską, a ma iuż nawet tak­
że swój znaczek klubowy.

Choć SZS nie wybrał jeszcze 
swych władz centralnych, to w nie­
których województwach wyłonione

Rozmawiał

Czołowy bokser Finlandii „kogut” Limmonen (z prawej) na­
potkał w Kowalskim na bardzo groźnego przeciwnika i stoczył

nim niezwykle zacięty pojedynek. 1 
stosunkiem głosów 2:1

Wygrał Limmonen

Telefoto CAF

......... ...... największe dzienniki 1 Po rozmowie z wiceprzewodnl- 
wychodzące w Helsinkach, stawiały czącym PZB Mrozowskim, zamienl- 
pod znakiem zapytania remisowy' liśmy jeszcze parę słów (oczywiś-

man, dwa

wynik meczu, argumentując, że Po- 
laey zasłużyli na zwycięstwo 12:8. i

NAGRODY DLA PIĘŚCIARZY

— Kto był, pana zdaniom, naj­
lepszym pięściarzom spotkania?

— „Piórkowiec" Kazimierz Bo­
czarski. Zresztą identyczny był sąd 
organizatorów, którzy na bankie­
cie wręczyli Boczarskiemu piękną 
wełnianą wiatrówkę. Jako nagrodę

cie telefonicznie) z trenerem Wi­
toldem Majchrzyckim.

ZABRAKŁO KONDYCJI

— Brak kondycji zaważył zde­
cydowanie na ostatecznym wyniku 
meczu. Mimo wszystko nasz spo­
sób boksowania przyparli Finom do 
gustu, którzy orzekli, iż możemy 
być stawiani, za wzór, jeśli chodzi

dla najlepszego zawodnika meczu, i
o* poziom techniczny.

Jak Już wspomniał kolega Mro-
Oprócz Boczarsklego. jeszcze trzech zowski w naszym zespole na naj-

plerwszego gongu * zainicjował on 
energiczny atak, spychając Fina 
do obrony. W 2 rundzie Rapattl 
byl nawet liczony.

Przyjemną niespodziankę spra­
wił nam „ciężki** Zbigniew Gugnie- 
wicz. Trudno było na niego. Uczyć, 
gdyż pojechał do Helsinek po prze­
bytej niedawno grypie. J Zbyszek 
Jednak przeszedł samego siebie. Po 
zainkasowaniu kilku groźnych cio­
sów, poszedł do kontrataku i pra­
wym sierpem zrewanżował się 
przeciwnikowi z nawiązką, nokau­
tując go. Dobrze wypad! także 
„półciężki" Tadeusz Kliś, który 
dwukrotnie posłał Laakso na de­
ski 1 wygrał walkę bardzo wysoko.

— Czy pan zgadza się z poraż­
ką Rzeżnikiewicza?

— Absolutnię nie. Chopak przez 
dwie rundy boksował Jak w transie 
I w pełni zasłużył na zwycięstwo. 
Jak wiadomo w naszym zespole je­
dynym zawodnikiem, który odbie­
ga od pozostałych wyszkoleniem 
technicznym, jest „półśredni" Ta- 
deuss Nowakowski. Chciałbym Jed­
nak, aby każdy bokoer walczył tak 
ambitnie Jak Nowakowski. Chłopak 
ten podczas walk! Imponuje am­
bicją, którą olireśllłbym słowem 
„nie z tej ziemi".

— Który z Finów przypadł panu 
najwięcej do gustu?

— Wicemistrz Europy „lekki" 
O1H Maeki. To już klasa. Dobry był 
także „kogut" Limmonen.

*

— Lubię bardzo szyć, robić na drutach.,.
Fot. E. Warmiński

Gimnastycznym szlakiem

Danka Stachów ma zacięcie 
.do gospodarstwa domowego

IE myślcie, że gimnastyczki 
chcemy załatwić hurtem. Tak 

się jednak złożyło, że prosto z Ka­
towic, gdzie odwiedziliśmy popular­
nego Kotka, udaliśmy się z naszym 
fotoreporterem do Krakowa, któ­
ry. jak wiadomo, jest drugim ośrod­
kiem, skupiającym większość pol­
skich gimnastyczek kadry narodo­
wej. Stąd więc wizyta u mistrzyni 
Polski w tej dyscyplinie sporlu, 
DANUTY STACHÓW.

Pamiętamy ją jeszcze jako uro­
czą Danusię Nowak. Od pierwsze­
go, niezbyt fortunnego startu w mi­
strzostwach Polski w 1953 r.. we 
Wrocławiu (0: punktów za skok, 6 
za poręcze, dwa upadki z równo­
ważni) Danka szybko poszła na­
przód, ^wielokrotnie reprezentowała 
barwy kraju-i wręszoię zdobyła jjńir- 
strzostwo Polski. W tym czasie we­
szła za mąż za oficera, również 
gimnastyka CWKS i oto dziś, pełna 
wdzięku, pani Stachów, przyjmuje 
nas w malutkim, ale ładnym i przy­
tulnym mieszkanku. ’

— Mąż nie przyjdzie? — upewnia 
się, nie wiadomo dlaczego, nasz 
Genio Warmiński.

— Nie, jest na wykładach. Wy- 
•cedl z wojska 1 uczy się teraz.

— ,-Na obiad nie przychodzi? — 
pytani. Jest właśnie pora obiadowa.

— Jada w stołówce, w domu ro­
bię tylko taką solidną kolację.

— A lubisz gotować?
— Lubię, bardzo lubię — uśmie­

cha się Danka. '

Z grupy krakowskich gimnasty­
czek z kadry jedynie Szczerbińska 
i Lebda pracują jako instruktorki 
w swym klubie. Slizowska, Sola- 
rzowa i Stachów są zamężne, nie 
pracują i mogą w związku z tym 
poświęcać się całkiem gimnastyce. 
Mogą, ale czy to robią? Mężom też 
się przecież coś ntleży. W każdym 
razie trenują, trochę więcej, niż np.

.Kotek w swoim Bytkowie.
— W ośrodku ćwiczę dwa razy 

w tygodniu — mówi Danka. — Tre­
nujemy po południu, z panią Skir- 
lińską — dwie godziny gimnastyki 
i jedna^baletu, ‘a trzy razy w ty­
godniu mamy treningi w klubie z 
panią Helą (Rakoczy — dop. ^ed.). 
Też po trzy godziny.
- 5 razy w~ tygodniu-po trzy godzi­
ny — to. tylaściwierteż nie,za wiele./

A'?w domu’nić' nie robisz? '
— Tylko ćwiczenia z ciężarkami 

dla wzmocnienia rąk. Bo'mam ślą- 
be ręce, więc to jest dla mnie ko­
nieczne.

— A co robisz z resztą czasi?
— Och, w domu jest zawsze coś 

do zrobienia. Lubię bardzo szyć, 
robić na drutach.

Rzeczywiście, zabawny stolik, któ­
ry stoi pod oknem, to przecież naj­
nowszy model polskiej maszyny do 
szycia. Danusia zwierza się, że po­
trafi sobie sama uszyć nawet su­
kienkę.

Wracamy do gimnastyki. Pytam 
Dankę, jaka konkurencja odpowia­
da jej najbardziej.

naszych pięściarzy otrzymało na- | wvższą noie zasłużył bezsprzecz- 
grodv: puchar kryształowy — Zyg- | nie Kazimierz Boczarski. Walczył 
munt Milewski, jako najlepszy z on doskonale. Często przyjmował 
pokonanych, statuetkę boksera — ; wymianę ciosów, w której zawsze 
Jan Walczak za walkę fair z wl-' ostatnie słowo należało do niego.
cemistrzem Europy Maeki | orygi- i 
nalną beczułkę do masła — Ta-J

Dobrze zaprezentował się także 
„średni" Zbigniew Szymaniak. Od

Drogosz w dobrej formie

Kadrowicze ocalili Łabędy
od przegranej „na sncho”

KATOWICE, 17.11 (tel. wł.). LTS ] żył K. Próchnleklego, którego w 2 
Łabędy — Ryga 4:16. Sędziowali w rundzie poddał sekundant, Eglltls 
ringu na zmianę: Łatysz (LSRR) i wygrał w 3 r. przez poddanie się z 
Zasada (Polska), na punkty Ławry-! Hartyniukiem, Bondars przegrał 0:3 
nowlcz (ŁSRR. Markowski i Cwi- , z H. Wojciechowskim, Lancers wy- 
kiiński (Polska). Widzów ok. 2 000. { grał z Urbaniakiem.

Wyniki walk (na pierwszym miej-; Gdyby na mecz sobotni nie przy- 
•cu bokserzy Łotwy): Tretłak wy- jechali ze zgrupowania w Bydgosz- 
grał 2:1 z Hoffmanem, Enkuzins ; CZy kadrowicze Drogosz I Wojcie- 
pokonał 2:1 Z. próchnleklego, Wik- j chowski Łabędy prawdopodobnie 
torow zwyciężył na punkty rów- przecrałybv 0:20. Tylko reprezen- 
nież stosunkiem 2:1 Olearczyka, Tu-, tancł polski-zdołali odnieść iwy- 
mlnsz wygrał wysoko z Wojtyszy- - .
nem, Straume uległ 0:3 Drogoszu- ; 
wi, Wanags wygrał przez tko w 3 r. 
z R. Hartyniukiem, Usinsz zwycię-

cięstwa. Pozostali bokserzy Łabęd 
wykazali poważne braki kondycyj­
ne. Trzecie rundy z reguły należa­
ły do pięściarzy gości, chociaż sta­
czali oni trzeci 
godnia.

mecz w ciągu ty-
U A

= Oczywiście ćwiczenia woln& 
To moja specjalność. Pizy wolnych 
nigdy się nie denerwuję, choćby 
zawody były najbardziej denerwu­
jące.

— A w ogóle się denerwujesz?
— Jeszcze jak. . Zwłaszcza, gdy 

mam szansę wygrać. W tym roku 
na mistrzostwach ■ Polski miałam 
wielką tremę. „Kotka** nie starto­
wała, więc miałam szansę na tytuł. 
I to właśnie było najgorsze. A naj­
bardziej denerwująca jest, równo­
ważnia. To najtrudniejszy przyrząd 
dla kobiet — nigdy nie wiadomo, 
kiedy się^zIęęL

Przypomniało ml się pytanie, któ­
re od dawna zamierzałam Dance 
zadać. ~ ,
“ — Dlaczego zawsze? kiedy zrobisz 

jakiś błąd w ćwiczeniu, uśmiechasz 
się? 1 ł

— Bo ja wiem?" Bo jak coś nie 
wyjdzie i człowiek się jeszcze bar­
dziej zdenerwuje, to co można zro­
bić? Tylko uśmiechnąć się...

— A jak ci Idą nowe układy obo­
wiązkowe? 5

— Ach, z tym to mam trochę 
trudności. Nie leżą mi. Nie było 
zresztą takich układów obowiązko­
wych, które by mi leżały. Jakoś tak 
się składa. Teraz muszę szczególnie 
dużo popracować jeszcze nad rów­
noważnią 1 nad- wolnymi.

— A wolne?
— W tych nowych układach Jest 

dużo baletu, a ja wołałabym robie 
elementy trudniejsze, więcej akro- 
batykl, a mniej baletu. Nie mam 
jakoś do tego zacięcia. Zresztą... to 
trzeba bardzo dużo ćwiczyć. W ogo­
lę... no, nie lubię baletu;

— Ale tańczyć pani lubi? -r z 
błyskiem zainteresowania w oczach 
pyta Genio.

— Oj, lubię. Chodzimy często z 
mężem na różne wieczorki tanecz­
ne, najczęściej do klpbu oficer­
skiego.

Jeszcze chwilę gawędzimy o tym 
1 owym, oglądamy albumy zaję­
ciami, przeważnie z zawodów, obo­
zów i treningów. Genio fotografuje 
Dankę ze wszystkich stron, i za­
bieramy się do wyjścia. Danusia 
również ubiera się, bierze do rę 
gospodarską siateczkę i wychodzi 
z nami.

— Muszę © coś kupić na kolację. 
Niedługo wróci Janek...

Jedno jest pewne — mistrzyni 
Polski ma na pewno nie mniejsze 
zacięcie do gospodarstwa domowe­
go, niż do gimnastyki.

M. Listewka

Międzynarodowy
czwórbój 1. a.
dla dzieci
zakończony

Meldunki z zagranicy
WIEDEŃ. Gwiazda austriackiego f jako oficjalny rekord świata wynik । turnieju wimbledońskim. 1------

narciarstwa bylv mistrz świata Chri- pływaka chińskiego Chi Lich-yuana ; Mail podaje również, że jeśli teni- 
- <r.----- ... 1.11.6 na 100 m klasycznym. Pły-' siści radzieccy uzyskają w Wim-stian Pravda, biorąc udział w tre-' ...... ....................—---------

nlngu slalomowym narciarskiej ka- ‘ wak chiński ustanowił ten rekord 
dry narodowej w miejscowości podczas zawodów rozegranych w 
Weissee, doznał przykrej kontuzji. . Kantonie 1 maja br. 
Pravda wpadł na tyczkę nramki, | 
która zaplątała mu się między no-1
gaml. aż wreszcie pękła. Nar Marz
upadl tak nieszczęśliwie, że uła-

Jak wypadli Drogosz i Wójcie-
chowski? Obaj odniefli wysokie
zwyc ęstwa i nie potrzebowali wal­
czyć „na pełny gaz”. Drogoszowi, 
wydaje się, niewiele już brakuje 
do osiągnięcia bardzo wysokiej for-
my. W ciągu trzech rund Straume 

Daily । zdołał zadać mu dosłownie cztery 
teni- ciosy, sam inkasując ich całą se-

bledonle dobre wyniki, to ZSRR 
przystąpi do udziału w rozgryw­
kach o puchar Davisa w 1959 roku.

Z równoważni nigdy nie wiadomo kiedy się zleci — mówi 
Danka Stachów

Fot. E. Warmiński

Redakcja „Świata Młodych’* — 0^ 
ganlzator II ' Międzynarodowego 
czwórboju lekkoatletycznego ** 
dokonała podsumowania wyniKow 
tej imprezy. Wzięło w nłm-ruozi® 
ponad 2 min. dzieci w wieku 
lat z dziewięciu - krajów. WynJJ? 
czwórboju, na który złożyły się r0, 
zultaty najlepszych 5 chłopców * 
dziewcząt z każdej szkoły w czte­
rech- konkurencjach: biegu n®.irg 
metrów, rzucie piłką palantową, 
skoku -wzwyż i w dal, przysyłam 
były, do współorganizatorów — 
dakćji pism młodzieżowych w >po 
szczególnych krajach. 
wyłonieni zostali .drogą korespon 
denc^jną; , «.2

W Polsce zwyciężyła szkoła .nr • 
w Milanówku - 3683 pkt. 
szkołą w Jabłonnie, pow. 
nlca — 3669 pkt. i szkolą JJ 
czynie, pow. Kluczbork — 3605 P»

W konkurencji międzynarodowej 
zwyciężyła szkoła nr 5. w Ber unie . 4257 pkt. Na . dalszych pozycjocn 
uplasowały się: szkoła nr 2 w % 
lu (Białoruś) - 4217 
nr 200 w Moskwie (Rep. Rosyjs»^ 
— 4204; pkt., szkoła nr 122 w JS? 
wie (Rep. Ukraińska) — Ś138 ££t 
szkoła w Treblcy (CSR) — 393TPJ • 
szkoła ńr 1 w Kłajpedzie (¾¾ .<1. 
tewska) 3833 pkt., szkoła nr 2 ” Lo, 
lanówku (Polska) — 3683 -pKU .®zK 
ła wliNovoti (ĆSR) - W PKt- ó,,

Reprezentanci 8 zwycięskich 
spotkaj# się bezpośrednio w 
przyszłego . roku, w mlejscow 
WelbelHhsee W , NRD. OrganlwWJ-. 
czwórboju zapraszają do 
udziału :w -tej imprade 
Szwećję,; Anglię, Francję 4,

Skład Włochów i Francuzówrię. Wojciechowski miał początko­
wo trudności z przebiciem się przez 
szczelną gardę Bodarza, ale gdy ją 
rozgryzł, wówczas trafiał raz za ra­
zem.

Drogosz był najlepszym pięścia­
rzem'Spotkania. Na drugim miejscu 
postawić należy Tuminsza, który 
pokazał dobry technicznie boks.

Najładniejszą jednak walką wie­
czoru był pojedynek w wadze piór­
kowej ponfiędzy Wiktorowem a wy-

na warszawski turniej szablowySYDNEY. Ashley Cooper potwier. 
dzil swą opinię pierwszej rakietyNOWY JORK. Amerykański bok­

ser wagi ciężkiej — 26-letni „Hurri- 
cane*’ Jackson został wezwany do

___ koniec tyczki boleśnie go wycofania się z ringu z powodu 
zranił, kalecząc mięśnie i powoda- otrzymania sporej porcji ciężkich 
jąc znaczny upływ krwi. Kuracja ciosów w dwóch ostatnich wal-

many

potrwa ok. 10 dni.

tenisowej Austrahi. wygrywając

। kach. Jackson walczył w ipcu 
' mistrzem świata Pattersone.n, 

PARYŻ. Sześciodniówkę kol.irską 1 ostatnio z Machenem.
na lorze w Paryżu wygrał 3-osobo- . 
wy zespół zwycięzcy zeszłoro-:’ tego 1

Anquetila. Je-

inż 7ostałv ?ar7^dv okrAgn<vP ńn l “°.no oeiegację z zsrr. krajów de- 
w -dańsk m i mokracji ludowej. Holandii. BelgiizS Fe^r_a£i!
stytuuje się przy końSu bm. Do
1 grudnia br. zatwierdzony zosta- P°"SLaia " roku.
nic także statut Związku oraz jed- PEKIN. MiędzvnarodóWŁ 
nolity kalendarz sportowy, Jcja Pływacka zatwierdziła

z 
a

BERLIN. Narciarzy 15 państw za-
H?»ir Proszono M międzynarodowy tur-
rhal on wraz z Darrigade i Wio- «knków którv odbędzie *de na 
mlelscpFT ,ł nnE!’1 i przełomie grudnia i stycznia w

ni.?0”6'' Fo , NRF l Austrii. Uczestnicy turnieju 
‘ 5 P *■’ 1 Startować mają 29 grudnia na skocz.

PARYŻ. Najstarsza organizacja । nl w obersdorf, a 1 stycznia w 
sportu robotniczego we Francji , carmisch Partenklrchen, po czym 
FSGT organizuje w Paryżu XIII । przeniosą się na austriackie skocz- 
Kongres Federacji, na który zapro-1 nle; 5 stVCznla w Innsbruku, a ( 

Bischofschofen.

tumlej o mistrzostwo Nowej Po­
łudniowej Walii. W finale gry pn- 
jedyńczej Cooper bez większego 
trudu rozprawi! się ze swym ro­
dakiem Fraserem. zwyciężając G:4. 
6:3, 6:3. Sensacyjnie natomiast za. 
kończył się finał gry pojedynczej 
kobiet. 19-letnia Australijka — Lor- 
raine Coghlan z Melbourne poko­
nała niespodziewanie, choć zasłuże­
nie, doskonałą tenislstkę angielską. 
Mortlmer 6:4, 10:8.

MOSKWA (tel. wL). Szwedzka re­
prezentacja hokejowa, złożona z za­
wodników najsilniejszych zespołów 
klubowych, przegrała w Moskwie 
również trzeci mecz. Po porażkach 
ze Skrzydłami Sowietów 0:1 t z re-

FSGT , LONDYN. Londyński dziennik 
Daily Mail, powołując się na swego
moskiewskiego korespondenta do- 

Federa- nosi, że tenisiści radzieccy uczest- 
ostatnio I niczyć będą w przyszłym roku w

prezentacją Moskwy Szwedzi
zostali pokonani ponownie przez 
reprezentację stolicy ZSRR 4:0 (3:0. 
0:0, 1:0). Bramki zdobyli: Tregibow. 
Swietkow, Aleksandrów i Kopy-

pożyczonym Stall Czechowice
Olearczykiem (drugim wzmocnie­
niem z Czechowic był Hoffman). 
Olearczyk przegrał minimalnie 
wskutek słabszej kondycji. Przez 
dwie rundy prowadził on wólkę na 
punkty. Z kondycją jak już się rze- 
kło, była drużyna Łabęd na bakier. 
Najwyraźniej wyszło to na Jaw W 
wagach półśredniej, lekkośredniej I 
średniej, w których wyczerpani 
kondycyjnie Polacy muslell zostać 
odesłani do rogu bądź poddani 
przez sekundantb ' dj

Do komitetu organizacyjnego III 
międzynarodowego sześclomeczu 
drużynowego w szabli nadeszły dal­
sze imienne zgłoszenia od ekip za­
granicznych. Skład swych repre­
zentacji nadesłali w tych dniach 
Francuzi oraz Włosi, którzy ostate­
cznie dokonali selekcji spośród .14 
uprzednio zgłoszonych. kandyda­
tów.'

Szabliści Włoch wystąpią w skła­
dzie: ■ Calahchlnl, Comini, Ferrari* 
L. Nardusii, Ravagnan I Calarese. 
Jest to obecnie najmocniejszy 
skład, jaki Włosi są w stanie wy­
stawić. Szkielet drużyny, obok 
dwóch młodych Calanchlnl I Cala­
rese, stanowią nadal wypróbowani 
w licznych międzynarodowych bo­
jach zawodnicy jak Ferrari, Nar- 
duzzi i Comini . którzy startowali 
w obu poprzednich turniejach war-

Odmłodzony skład zapowiedzieli 
Francuzi, którzy wystąpią na plan­
szach Hali Gwardii , bez finafsty 
mistrzostw świata Lefevre’a. 
Barw Francji bronić będą: Roulot, 
Gamot, Arabo, Fraissc oraz Rocki 
będzie to więc zespół w pełni zło­
żony z młodzieży. ■ .

«iróźyny węglersk'ej' oraz 
nrf ogłaszaliśmy juz wcześniej, w 
ten sposób brak jeszcze tylko 
Imiennego zestawienia reprezenta­
cji szaplowej ZSRR.

r°zPoi:zyna się w Hall 
w nadchodzący piątek 

Wkrótce na m escie ukażą się spe- 
cjalne plakaty. Wszystkie osoby, 
(zawodnicy sędziowie), którzy brać 

w szeżclomeczu udzlął po raź
Od organizatorów pamiątkowe dyploe^ . ,
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Nr 178 przegląd sportowi?

Tego jeszcze nie było
w hokejowym światku

W
YPRAWA hokeistów Górni­

ka Katowice do NRF 
„rzynloda, lak wiemy, spore 
Akcesy natury sportowa] (na 
i n-eczów rozeqranych w da- 
6 dni: 2 zwycięstwa, 2 reml- 
l 1 przeorana z nieoficjalną 
reprezentacją NRF), ale niestety 
równocześnie klerown ctwo ekl- 
m ma na sumieniu ciężki 
grzech fałszowania paszpor- 

l°Tak się stało, że wyznaczony 
na kierownika ekipy wicepre- 
PZHL Grajkowskl nie móql 
wyjechać I na czele wyprawy 
stanęła osoba zupełnie przypad- 
kowa. dyrektor kopalni InŁ 
Stefanek. Z ekipą pojechał ró­
wnież sędzia I członek zarządu 
PZHL p. Janik, ale mimo pia- 
Stowane) qodnoścl nie czuł się 
w obowiązku czuwania nad 
drużyną I dbania o honor pol- 
skleqo hokeja i sportu w ogóle.

Nie można było przecież do­
puścić do teqo, aby w ostatnim 
meczu, przeqranym z nleofi- 
Halną reprezentacją NRF, nłkt 
nie opiekował się drużyną, bo 
trener Gansinłec wyszedł na ta­
fle jako gracz, a p. Janik zgo­
dził się w tym czasie sędziować 
mecz. Omal nie doprowadziło to 
do ekscesów, tak niemiłych 
szczególnie na tym terenie, 
gdyż Pawelczyk miał zatarg z 
jednym z graczy NRF. Szczęśli­
wie sędziowie zażegnali w po~ę 
Incydent. W każdym razie dru-

żyna w boksie pozbawiona by* 
la opieki.

Gorszo natomiast sprawy 
działy sle poza taflą lodową. 
Oto zjawił się menażer włoski, 
który chclał zabrać drużynę 
Górnika na mecz do -Włoch. 
Konsulat włoski bez trudu wy­
stawił wizy, ale na przeszkodzie 
stanął brak adnotacji pol­
skich władz paszportowych, że 
paszporty są ważne również na 
obszar Austrii (tranzyt) I Włoch. 
Dla każdego sprawa wydawała 
by się jasna —- nie mamy pod­
staw wyjazdu do Włoch, tym- 
bardziej, że PZHL wiedząc je­
szcze przed wyjazdem o zamia­
rach Górnika, na kontakty te 
nie zezwolił.

Znalazł się jednak w kiero­
wnictwie ktoś, kto uważał tę 
„drobną" przeszkodę za łatwą 
do załatwienia — po prostu sa­
mowolnie rozszerzył klauzulę. 
Kto dokonał tego przestępstwa 
na kilku paszportach (gdyż 
szczęśliwie akcja nie została za­
kończona), tego nie możemy się 
dowiedzieć. Sprawa zostanie 
wyjaśniona przez dwie komisje 
PZHL i GKKF. Po ukończeniu 
prac komisji powiadomimy Czy­
telników Jak to faktycznie było 
z ta przeróbką paszportów. P. 
Janik do czasu zakończenia do­
chodzeń został p*zez PZHL za­
wieszony jako członek zarządu.

(wd)

Piękny taniec na lodzie

pokazali Austriacy
ŁYZWJARZE FIGUROWI rozpo-i 

ezęli sezon. W p erwszej lego-I 
jr-nej imprezie na Torwarze zo- 

aczyliśmy znanych z poprzedniego 
łku doskonałych łyżwiarzy Au- 

i. którzy w niedzielę wystąpili 
pokazem razem z czołówką pol-

Do polski przybyła tym razem 
fy-ń-ka łyżw arzy austriackich — 
Hemistrzyni Europy, trzecia lyż- 
tarka świata Ingrid Wendl, trze- 

w mistrzostwach Europy Hanerl
szósty w mistrzostwach

Viata Norbert Felslnger oraz w:- 
?msirz Austrii Peter Jonas. Tych
arsw.riaków. którzy nie podzi-
int’ w niedzielnej imprezie ich 
i.sirzowskiej jazdy, spieszymy po- 
eszyć. że pokaz powtórzony zo- 

v poniedziałek. Łyżwiarze 
usirii przynyll do nas z jednod- 
inwym opóźnieniem, dlatego też 
nk.iz.y, klóre miały sią rozpocząć 

snbnte. zostały o jeden dzień 
r»e‘un ^te.
Opr znakomitych Austriaków 
•ysinpiii ua Torwarze nasi najlep- 

zawodmcy — para Jankowska— 
aczniarczyk, Elżbieta Zdankie- 
icz, Bogusław Hnatyszyn, Henryk 
anzei, Eranciszck Spitol oraz 12- 
••nla Krysia Macurzanka.
W pierwszej części pokazu zawod- 
•cy wykonywali swoje programy 
izdy figurowej, w drugiej zaś tań- 
? Jpcimip Ingrid Wendl nie za- 
lezpirnwała, niestety, swego pięk-

Wacław

Podwójny sukces szermierzy legii
na drużynowych mistrzostwach Polski

D
WUDNIOWY turniej azarmlar- bardziej wyrównany 
czy w szabli I szpadzie o ml- bardziej Interesujący.

strzostwo Polski w konkurencji 
klubowej, zakończył się podwój­
nym sukcesem stołecznej Legii.

w u. uł. vj — j * w a przez to
bardziej Interesujący. W tej broni

Niedawno Legia zdobyła mistrzo­
stwo również we florecie, tak więc 

• supremacja warszawskiego klubu 
' wojskowych w szermierce nie po- 
i dlega dyskusji.
| Turniej mistrzowski, który to­
czył się w sali sportowej Pałacu 

I Kultury, miał przebieg ciekawy, 
choć nie stał na zbyt wysokim po­
ziomie. Dotyczy to szczególnie sza­
bli, naszej koronnej konkurencji, 
w której rozpiętość klasy poszcze­
gólnych zespołów oraz zawodni­
ków była wprost rażąca.

Na dobrą sprawę tylko zespół 
Legli, złożony był w komplecie z 
zawodników o klasie wyrównanej 1 
wysokiej, wśród których ,.rodzyn­
kiem” był mistrz świata Pawłow­
ski. A że bardzo dobrze bił się ró­
wnież Piątkowski, oraz bardzo był 
skuteczny Sobol, a których dobrze 
uzupełniał Piasecki — nic więc 
dziwnego że legioniści zdobytli ty­
tuł bez większego wysiłku.

Pozostałe 7 drużyn klubowych — 
ustępowały Legii bardzo wyraźnie. 
Mimo to nie jest rzeczą przypad­
ku. a raczej faktem dość charak­
terystycznym. że drugie miejsce 
wywalczyli warszawscy akademi­
cy.

W AZS walczył właściwie tylko 
Jeden „czystej wody” szablista - 
Kośclelnipkowski, pozostali — Jak 
Rarow, Borowski czy Skrudllk to 
raczej floreciści lub szpadzłści, mi­
mo to AZS odniósł szereg warto-

nle było zespołów złożonych z za­
wodników o tak dużej rozpiętości 
klasy i w efekcie dwudniowy tur­
niej obfitował w cały szereg za­
ciętych, ciekawych spotkań.

I w tej broni tytuł przypadł w 
udziale reprezentantom Legii, ale 
po ciężkiej walce. Głównym konku­
rentem wojskowych była drużyna 
katowickiego Górnika, która Jako
Jedyny 
(10:6),

zespół zwyciężyła Legię
a mimo to zajęła dopiero

śclowych zwycięstw, nad
krakowskim KKS, w którym wy­
stępowali m. In. Zabłocki I Twar- 
dokens (9 — 7).

W KKS filarami byli Zabłocki 1

drugie miejsce.
Legia walczyła w składzie — Ja- 

roń, Kryński, Wójcik, Wardzyński, 
Kurczab 1 Strzałka, w Górnlkti o- 
bok Czcionki wystąpili Cz. Pa­
wlas, Zimoch, Borucki I Białecki.

Słabiej niż oczekiwano wypad! 
Kolejarz Wrocław (Wojciechowski, 
Krajewski. Dzięglewskl. Kłosowicz), 
KKS, w którym obniżkę formy wy­
kazali Glos I Maciejewski, oraz 
Baildon, w którym dobrze walczył 
tylko Rydz.

Wyniki Legii: — Kolejarz Łódź 
12:4. Baildon 10:6. Górnik 6:10, 
Włókniarz Szczecin 11:5, Kolejarz 
Wrocław 12:4, KKS — 12:4.

Ostateczna kolejność: 1. L 
zw., 2. Górnik Kat. — 6 z 
KKS — 3 zw., 4. Kolejarz Wrocław 
— 3 zw., 5. Baildon — 2 zw., 6. 
Włókniarz Szcz. — 2 zw., 7. Kole­
jarz Łódź — 1 zw. ćsmy finalista 
mistrzostw, AZS W-wa, nie starto­
wał.

Ostateczna punktacja mistrzostw
Polski konkurencji klubowej

nego programu mistrzowskiego, de- I Twardokens. w Baildonie - Zub, 
-- ... — --------- -  w gks — Czajkowski Itd. Na tych 

podporach spoczywał cały ciężar 
zdobywania punktów dla drużyny.

Nie świadczy to dobrze o pracy

monstrując natomiast dwa urocze 
tańce, z których pierwszy, ..Jolie 
Jargueline”, pamiętamy z roku u- 
bległego. Oba tańce w wykonania 
wicemistrzyni Europy były mi»- 
trzowakim pokazem wielkich umie­
jętności łyżwiarskich, polączonyc h 
z niebywałym wdziękiem 1 lekkoś­
cią. Podobne cechy zaprezentowali 
zresztą pozostali Jej rodacy.

Z przyjemnością oglądaliśmy też 
tańce w wykonaniu naszych łyż­
wiarzy. Wprawdzie lepiej jest nie 
przeprowadzać żadnych porównań 
z Austriakami, ale nie o to chodzi. 
Sukces polega na tym, że wreszcie 
tańczą. Nie tylko jeżdżą, lecz tań­
czą. Jankowska tańczyła rock and 
roli, Zdankiewicz sambę, Hanzel. 
Hnatyszyn i Spitol wykonali dwa 
tańce komiczne (w jednym był nawet 
koń!). W każdym razie Jest to już 
krok naprzód. Duże brawa dla ,.oj­
ców” łyżwiarstwa figurowego, któ­
rzy pomyśleli wreszcie o tym, co 
na świecie jest już od dawna prak­
tykowane.

W sumie pokaz na Torwarze wy-

w terenie, o szkoleniu 1 wycho­
wywaniu rezerw.

Legia nie poniosła w turnieju 
żadnej porażki, odnosząc 7 bardzo 
wysokich zwycięstw. Szabliści Legii 
(Pawłowski, Piątkowski, Sobol. 
Piasecki, Różycki, Szrejder) zwy­
ciężyli; GKS — 13:3 Baildon — 
12:4, AZS — 15:1. Gwardię Łódź 
— 15:1. KKS — 12:4, Wartę Poznań 
— 15:1 oraz Włókniarza Szczecin 
— 13:3.

Ostateczna kolejność mistrzostw:

3. KKS Kraków 4 zw., 4. Gwardia 
Łódź 4 zw., 5. Baildon Kat. 3 zw..
6. Włókniarz Szczecin 3 zw., 7. 
Warta Poznań 2 zw., 8. GKS Gli-

padł naprawdę ciekawie i wszyst- i 
k m warszawiakom polecamy go I
gorąco w poniedziałek o godz. 18-ej. 
Mieszkańcom Katowic natomiast

I Na marginesie szabli wsjśomnleć 
®.° I Jeszcze warto, że „odwieczny” po- 

■e:. I i—iynek Pawłowski — Zabłocki.
-------------- ------- -------------- । i<tńrv odbył się w ramach meczu 

przypominamy, że ten sam pokaz; Legfa — KKS zakończył się zwy- 
zobaczą na Torkacie^ we wtorek i Męstwem Pawłowskiego 5:2.
“ **’ ...........  '* Szpada, która odbywała się na

Mag I tej samej sali — miała przebieg

środę, również o godzinie 18-ej.

Wydaje się jednak, że naj­
ważniejszą iTieczą jest poinfor­
mowanie Czytelników o zdrowiu 
wybrańców kapitanatu. Obec-

sir. 1

(wszystkie bronie): 1. Legia — 21 
pkt. 2. Górnik Kat. — 15 pkt. 3. 
Baildon -y 12 pkt. 4 I 5. KKS — 
10 pkt. I AZS W-wa 10 pkt 6. Włók-

(Jm)

Na ringach pięściarskich
w kraju i za granica

ros zmianę swego stanu cywil- 
ego. okazały się nieprawdziwe, 
'.awndnik ten ożenił się w ub. 
nbotę, a jego przyjazd do Wro- 
lawia spodziewany jest dopiero 
v poniedziałek. Korzystając z 
ikazji składamy Pohlowi serde- 
zne życzenia pomyślności na 
iowej drodze życia i... dobrej 
ormy podczas meczu z ZSRR.
Nas- kadrowicze mieszkają 

i.i sindionie olimpijskim. W 
nalvch, dziwnie nieprzytulnych 
Pokoikach śpi po 2 — 3 zawod­
ników

Dobre natomiast jest wyży- 
"’enie. Kierownik znajdującej 
się przy stadionie stołówki robi 
wszystko co w jego mocy, aby 
piłkarzom nic nie brakowało.

nie sytuacja nie jest pod tym

Krótko
o wszystkim

Pstrokoński ustanowił 
nowy rekord Polski

WARSZAWA. W niedzielę na ply- 
"tUni PKiN w Warszawie odbył sle 
n’-vz pływacki juniorów pomiędzy 
•'■'kc/nynii drużynami Legii i MKS

Kia

nie słucha,Kevey udziela rad Zubowi. W środku Zabłocki 
tylko pilnie obserwuje toczące się walki 

Fot. E. Warmiński

Dwa zwycięstwa 13 
Budowlanych w Szwecji ;
POZNAN, 17.11 (tel. wł.). Zwycię- J 

sko powrócili do Poznania ze swe- i 
go tournće po Szwecji bokserzy . 
Budowlanych, którzy pokonali tam 
reprezentację Sztokholmu 14:8 1 re- ' 
prezentację GBteborga 16:2. W tym , 
ostatnim meczu nie odbyła się wal­
ka w wadze piórkowej. Bokserzy 
Budowlanych. uzyskali z reprezen­
tacją Sztokholmu następujące wy­
niki (od wagi muszej do ciężkiej, 
na pierwszym miejscu zawodnicy 
Budowlanych): Łitke wypunktował 
SBrma, Kalużny znokautował w 2 
r. Anderssona, Izydorczyk przegra! 
z Johanssonem, Mocek zwycięży! 
Gustavasona, Nowak wypunktował 
Łlndgrcna, Kaczmarek przegrał w 
stosunku 1:2 z Bergstromem, Trąb­
ka zdobył punkty walkowerem. 
Szymkowiak zwyciężył Frelmana, 
Taczała znokautował w 2 r. O. An­
derssona, Wituchowski przegrał z 
Herlingiem.

W meczu z GBteborgiem Budo­
wlani uzyskali w poszczególnych 
walkach następujące wyniki: Litke 
wygrał z Kelym, Kalużny wygra! 
w 2 r. przez poddanie się Abra- 
hanasona, Mocek zwyciężył w 2 r. 
przez t.k.o. Johanssona, Nowak 
zwyciężył BergstrBma, Kaczmarek 
przegrał z Treve, Trąbka wypunk­
tował Wetorelle, Szymkowiak pod- 
poddał się w 3 r. Stroni, Taczała 
przegrał wir. przez t.k.o. z His- 
bergim, Wituchowski zwyciężył 
Nlcklassona. (ol.)

Zwycięstwa na ringu 
w Vaasa

VAASA, 17.11 (tel. wl). Z okazji 
30-lecla miejscowego klubu Nyrk- 
keilyklubln startowało tu czterech 
naszych pięściarzy z reprezentacji 
Polski, wszyscy oni odnieśli zde­
cydowane zwyd?stwa- W muszej 
Rzeżnlkiewlcz zwyciężył przez tko 
w 3 r. dsterberqa. w piórkowej 
Boczarskl pokonał Jednogłośnie 
Kolkka, w lekkopółśrednlej Milew­
ski wypunktował Lehteva 1 w cięż­
kiej Guqnlewlcz wygrał wysoko na 
punkty z Kivekasem. „Lekkośred- 
nl" Żmijewski nie walczył, gdyż 
nie było dla niego przeciwnika.

Koszykarki Lecha Poznań 
objęły prowadzenie w ekstraklasie

KRAKÓW. 15. 11 (tel. wł.) Wisła 
— Kraków Polonia Warszawa 37:40 
(15:17). Sędziowali Synowiec i Wla-

- 18. Kubik 
— 7, Dudek — 4, Oszasiówa — 
4, Wężykowa — 4.

Polonia: Kowalczyk — 16. Szo- 
mańska — 8, Dziak — 6, Ryczek

WARSZAWA, 16.11. AZS AWF 
Warszawa — Wawel Kraków 58:41 
(34:23). Sędziowali Przygoński i
Czekalski — obaj z Łodzi.

AZS AWF: Olesiewicz — 38. Do- 
brucka — Q, Chłodzińska — 6. 
Nartowska 1 Miguła — po 2, Sku­
biszewska — 1, Woluch, Lewan-

Lech: Roga — 23, Beyer — 23, . . - . 7 siwek• Lech: noga — za, neyi 
Jęsiek — 8. Ratajczak — 
— 6. Szymkowiak — 5.

r kami w tej -dyscyplinie sportu 
są Korynt. Kempny i Lentner.

Korynt pasjonuje się poza tjnn 
grą w brydża. On i Baszkiewicz- 
tworzą niepokonaną dotychczas

— 6, Iwanow' — 2. Zdanowska — 2.
Spotkanie to stało na przecięt­

nym poziomie, obie drużyny popeł­
niały wiele błędów, zwłaszcza w 
krvclu. Warszawianki, które wystą­
piły bez chorej Lothówny grały do­
kładniej i wykazały większą dojrzą- 

। łość taktyczną, zwłaszcza w prze­
prowadzaniu szybkich ataków. Naj­
lepszą zawodniczką w ich drużynie 
była Kowalczyk. Grająca w Wiśle 
po długiej chorobie wężykowa by­
ła tvlko cieniem samej siebie.

Ł&DŻ, 15.11 (tel. wł.). ŁKS — 
Gwardia W-wa 51:55 (24:25). Sę­
dziowali Orlikowski 1 Kubicki z 
Poznania.

względem najlepsza, ale nie na- | parę. W niedzielę ofiarą tego 
. _   a --Jt: noftifi.kcn” nanll rakleży robić z tego tragedii.

Zdaniem dra Soroczko do 
przyszłej niedzieli wszyscy, prze, 
widziani do składu, zawodnicy 
powinni być w pełni zdrowia i 
kondycji.

Pewne pozostałości z odbytej 
niedawno choroby odczuwa je­
szcze Zientara. Trenuje jednak 
na pełnych obrotach, chcąc jak 
najszybciej dojść do dawnej for­
my.

świetnego ..partifiksa" padli płk 
Reyman ; przedstawiciel PPIS. 
Od porażki nie uchronił ich na­
wet zalicytowany przez Reyma-
na szlemik w piki.

„Baśka" występowa? w sobotę 
na wrocławskiej scenie. Cala 
drużyna była bowiem na Wystę­
pach akademickiej „Warszaw­
skiej Stodoły". Za dobrą grę w 
tym występie Baszkiewicz zo­
stał nagrodzony... kostką mar-
garyny, 

A co się dzieje z Edkiem— Dawnego bólu w pachwinie 
już nie odczuwam — powiedział 
Zientara. — Ogólnie jednak nie 
czuję się jeszcze najlepiej. Ale 
powinno to szybko minąć, bo o- __ ___________ ____ . ,
becne lekkie bóle mięśni wyni- razem będzie tam występował 
kają raczej z zaległości trenin- wraz ze swą żoną w roli... kibi- 
gowycb. Gdy się na dobre roz- ca_ Ten sam zaszczyt spotka 
grzeję, czuję się wówczas zupel- i zresztą wszystkie żony naszych 
nie dobrze. Obawiam się tylko, zawodników. Zgodnie z ^po- 
aby jakieś bóle nic chwyciły Kędzią przewodniczącego GK 
mnie podczas meczu. 1 KF Wh Reczka, małżonki na-

Szymkowi akiem ?
Definitywnie wiadomo, ie grać 

nie będzie, niemniej jednak do 
I Lipska pojedzie na pewno. Tym

^v". Zwyciężyła Le- 
Podczas zawodów

^irokoń-ski (Legia) wynikiem 
twhinowił rekord Polski ju­

niorów w wyścigu na 100 ni mot.

Piłkarze ręczni
przegrywają na Węgrzech

BVDAPESZT. r 
kuzyna Górnika S'emianowic

i n w pjce ręcznej swe trze- 
Cle spo: kanie na Węgrzech, prze- 
rywając tym razem z zespołem 
somieztrn Tatabanja 9:9 (5:3). Po- 
]’ty przeważali, ale nie wytrzyma­
li kondycyjnie. Dla Górnika bram- 
k> Zdobyli:' Klekot 3. Kanta 2, Piec­
ków.ca i Mrowieć po 1

W ligach piłki ręcznej

Pierwszym gościem dr. Sorocz­
ko jest Jankowski. Ma on dość 
nieprzyjemną dolegliwość. Na 
drugim palcu u lewej nogi u- 
tworzyl mu się ropień. Dzięki 
troskliwej opiece lekarza. „Ja­
na" lada dzień czuć się będzie 
dobrze.

Do grupy chorych należy jesz­
cze zaliczyć częściowo Baszkie­
wicza i Florenckiego. Pierwszy 
jeszcze w sobotę byt lekko prze­
ziębiony. drugi odczuwa lekkie 
bóle w'kolanie lewej nogi.

W sobotę odbyt się trening 
rozpoznawczy. Trenerzy Foryś 
i Cebula ocenili aktualne możli­
wości i formę poszczególnych 
zawodników, by w niedzielę 
wystąpić do ostrej już zaprawy 
o charakterze indywidualnym. 
Poza tym w niedzielę przez kil­
kanaście minut grał na jednej 
połowie boiska „napad na obro-

1 liga drużyn kobiecych: W za- 
e5lym spotkaniu Cracovia pokona- 
« Budowlanych Gogolin 7:5

Stal Chorzów
-• Zryw Katowice
’ Cracovia
• Wybrzeże
' Górnik Swiętochł.
. włókniarz Łącznik
'• Budowlani Gogolin

14:10
14:10

Tnuł mistrza Polski

8:16 
8:16

(3:2). 
47:24 
40:31 
62:51 
31:33 
28:46 
40:49 
35:49

-ytuł mistrza Polski zdobyła cho- 
uowska Stal. Ligę opuszcza trzy- 
■•otny wic?mistrz Polski, Budow-

Gogoim.

ŁKS: Szczurzyńska i Bestfater 
po 14, Przepałkowska — 10. Jagieł­
ło, Żylińska i Kaczmarek — po 4 
Jabłońska — 1.

Gwardia: Wldureka — 17. Kar­
ska — 13, Janiszewska — 10, Dra- 
blńska — 7, Ziółkowska — 0, Wac- 
ker — 2.

dowska, Stein, Majewska.
Wawel: Rospondek — 15, Lipow­

ska — 12, Owoc — 5, Kosiba i Ba­
kalarz — po 4, Kozlanka — 1. Pa­
cuła. Piwowarczyk.

Spotkanie dwóch drużyn, które 
nie poniosły dotychczas porażki w 
rozgrywkach I ligi rozstrzygnął na 
swoją korzyść zdecydowanie AZS 
AWF. Poziom tego pojedynku 
rozczarował nas Jednak. Oba 
zespoły prowadziły grę w ślama-, 
zarnym tempie, popełniały wprost 
szkolne błędy w grze obronnej, nie 
grzeszyły celnością strzałów tak z 
gry jak i z rzutów wolnych.

AZS uzyskał wyraźną przewagę 
dopiero od 10 min. gry, Wawel do­
szedł ponownie do głosu w samej 
końcówce. Za 5 przewinień oso­
bistych opuściły boisko Chłodzińska 
(28 min.) 1 Miguła (30 min.), (szer)

Mecz był bardzo dobry l stał na 
poziomie rzadko, oglądanym, jeśli 
chodzi o koszykówkę kobiet. Naj­
lepszymi zawodniczkami były w 
drużynie Lecha Beyer i Rogą, w 
drużynie AZS Kozicz 1 Zamara.

Towarzyskie
metze piłkarzy

ŁÓD2, 17. 11 (tal. wł.) Piłkarze 
Ii-ligowej Callsi bawili w Pabiani­
cach, gdzie rozegrali towarzyski 
mecz z miejscowym Włókniarzem. 
Spotkanie zakończyło się wrynlkiem 
bezbramkowym.

WROCŁAW, 17.11 (teł. wł.). W ro­
zegranym we Wrocławiu towarzys­
kim meczu piłkarskim Ii-ligowy ze­
spół Śląsk Wrocław przegrał z Mi­
gową drużyną Budowlanych Opole 
0:3 (0:1). Mecz prowadzony był w 
szybkim tempie, ale forma, jaką 
zademonstrowały oba zespoły, nie 
mogła zadowolić. Bramki zdobyli: 
w 15 min. Poplutz, w 80 — Praska 
oraz w 85 — Jarek.

WROCŁAW, 16. 11 (tel. wł.) Slę­
za Wrocław — Olimpia Poznań 
48:63 (21:30).

Slęza: Żelazowska — 16. Bubik 
— 10, Kowalczuk — 7, Elster — 5. 
Gładysiewlcz I WHkówna — po 4, 
Dmochowska — 2.

Olimpia: Wożniak — 19. Zak — 
16, Mazur — 12, Rybarczyk — 8 
Kaczmarek — 8.

Mecz stał na przeciętnym pozio­
mie, a drużyną wyraźnie lepszą Hy­
la Olimpia z najlepszymi zawód- 
niczkamł Żak i Kaczmarek. U slę- 
zy, która wystąpiła bez Spisacklej. 
wyróżniły się Żelazowska i Bubik.

WROCŁAW, 16. 11 (tel. wł.) AZS 
Wrocław — Lech Poznań 47:72 
(25:27).

AZS: Kozicz — 13, Zamara — 9. 
Piontek — 7, Olchowa — 4, Mar­
kowska — 5. Czapkowlcz — 6. 
Adamczyk — 3.

WARSZAWA, 17.11. AZS AWF — 
AZS Kraków 106:26 (57:11). Sędzio­
wali Przygoński 1 Czekalski, obaj 
z Łodzi.

AZS AWF: Olesiewicz — 34, Do- 
brucka — 19, Woluch — 13, Ml­
guła — 12, Chłodzińska — 11. 
Skubiszewska — 7. Nartowska — 
6, Lewandowska — 4, Stein, Ma­
jewska. 1

AZS Kraków?. Gallus — 9. Lisic­
ka — 6. Zarycżna — 4, Styrna — 
3, Płazlńska, Pauli po — 2, Ma­
tula.

Mecz dwóch drużyn akademic­
kich był właściwie treningiem na 
jeden kosz, z tym że trenowały 
warszawianki, kryjące po przerwie 
agresywnie, prawie na całym boi- 
sku. Krakowianki tym razem za­
grały gorzej niż słabo, zbyt wiele 
rzucały 1 traciły wiele piłek w 
polu. U zwyciężczyń zadowoliły 
Jedynie niezmordowana Olesiewicz, 
Dobrucka I Woluchowa, natomiast 
dalsze kadrowiczki Skubiszewska, 
Chłodzińska I Nartowska niestety 
znajdują się w bardzo słabej for­
mie. U pokonanych wymienić moż­
na tylko Gallus. (J<?)

ŁÓDŹ, 17.11 (tel. wl.). ŁKS - 
Polonia Warszawa 37:55 (24:25). 
Sędziowali Orlikowski I Kubicki z 
Poznania.

ŁKS: Bestfater — 11. Jagiełło — 
8, Szczurzyńska — 7, Żylińska — 
6, Kaczmarek — 4, Jabłońska — 
1, Przepałkowska.

Polonia: Kowalczyk — 19, Iwa­
now 1 Szomańska — po 15, Dziak 
— 4 Ryczek — 2, Zdanowska.

W ligach siatkówki
niespodzianki

Podćza»' pobytu w Helsinkach 
zaprosiłem ao Polski na mlędzyna* 
rodowy turniej o Puchar Warsza- 
wv, który rozegrany zostanie w 
1958 r. z- okazji 35-lecla powstania 
PZB, czterech najlepszych bokse­
rów Finlandii: „muchę" Roininena; 
„koguta" Limmonena. „lekkiego 
Maeki t „lekkopółśrednlego" Jar- 
venpaa. Zaproszenie zostało przy­
jęte.

Dziś wieczorem wracamy do Hel­
sinek, gdzie stawi się również dru­
ga gruna z Turku. Stolicę Finlan­
dii opuszczamy samolotem we wto­
rek rano 1 w tym samym dniu o 
godz. 17 Jest przewidziany nasz 
przylot do Warszawy.

H. Mrozowski

W Turku 
Nowakowski przegrał

TURKU, 17.11 (teł. wl.). Z plątM 
polskich pięściarzy, którzy wal­
czyli tu w niedzielę wieczorem, je­
dynie „półśrednl" Tadeusz Nowa­
kowski poniósł porażkę z Huhtali.

Okazuje się. że Fin nie mógł 
przeboleć swojej porażki z Nowa­
kowskim w Helsinkach 1 udał się 
specjalnie do Turku, aby tylko 
spotkać się raz jeszcze z Polakiem. • 
Rewanż udał się w pełni.

A oto pozostałe wyniki1 spotkań 
Polaków: w koguciej Kowalski wy­
grał 3:0 z Vonunenem, w lekkiej 
walczak pokonał Jednogłośnie VI- 
denlusa, w średniej Szymaniak 
zwyciężył zdecydowanie Laksone- 
na I wreszcie w półciężkiej KHś 
wypunktował Hentunena.

Polakom sekundował trener 
Ronczewsld.

Bokserzy Poznania 
remisują z Budapesztem 
POZNAN, 17.11 (tel. wł.). Poznań 

— Budapeszt 10:10. Wyniki walk 
(na pierwszym miejscu zawodnicy 
Poznania): Wolski przegrał z To- 
rosem, Mielczarek uległ Nagy II, 
Stylo zwyciężył Bognara, Wytyk 
przegrał 1:2 z Kellnerem, Sobolew­
ski wypunktował Kovacsa II, Ko- 
szałkowskł 'uległ Szakacsowi, Rusin 
zwyciężył Marosiego, Dudzik* wy­
grał z SipScsa, Franek przegrał 
1:2 z Fazekasem, Grzelak wypunk­
tował Nagy I. Sędziowali na zmia­
nę w ringu Dobronay (Budapeszt), 
Kujasiński (Poznań), na punkty 
Kerestesz (Budapeszt) i Graczyk 
(Poznań).

Mecz Poznań — Budapeszt zgro­
madził w Hali wystawowej kom­
plet — 5.000 widzów. Węgrzy przy­
jechali w zapowiedzianym, silnym 
składzie, naszpikowanym wielokrot­
nymi reprezentantami i mistrzami 
krajowymi. Stanowili oni zespół 
dobrze wyszkolony technicznie, a 
przede wszystkim dobrze przygoto­
wany kondycyjnie. Pod tym wzglę­
dem przewyższali naszych pięścia­
rzy, u których, poza małymi wy­
jątkami, uwidoczniły się braki kon-Łodzianki jedynie do przerwy 

stawiały jeszcze jaki taki opór, po 
przerwie natomiast zagrały bardzo ___________ ____ _
chaotycznie 1 nie mogły sobie po- stoczył Stylo, który boksując pięk- 
radzić ze strefową obroną warsza- nje lewym prostym i sierpem, przez 
wianek. W przeciwieństwie do ło- trzy rundy punktował napierająee- 
dzlanek ' Polonia zagrała bardzo — — -- -----------
dobrze po przerwie. Najlepszymi 
umiejętnościami strzeleckimi od­
znaczyły się Iwanow, która z dy­
stansu zdobywała kosz po koszu, 
oraz Kowalczyk, której jednak nie

dycyjne. .
Najpiękniejszą technicznie walkę

go stale Bognara. Podobny przebieg 
miała walka Sobolewskiego z Ko-

szych bohaterów pojadą do Lip­
ska z wycieczką.

Z tym Lipskiem nie wszystko 
jednak klapuje na 102. Pierwot­
nie wpadł ktoś bowiem na bez­
sensowny pomysł, aby na mecz 
z ZSRR pojechał tylko trener 
Foryś. Trener Cebula i lekarz 
Soroczko mieli powrócić z obo­
zu do swych domów. Podobno 
zmieniono teraz tę nieprzemy-

Holandia
zwycięża Belgię

ROTTERDAM. Zdecydowanym

Dużą niespodzianką zakończył 
i się warszawski turniej siatkówki 
i kobiet. Zarówno wicemistrz Legia 
i jak i trzecia najlepsza drużyna z 
| ubiegłych rozgrywek Sparta War­
szawa poniosły porażki przegry­
wając z dobrze przygotowanym 1 
dysponowanym kondycyjnie zespo­
łem Gwardii Wrocław. Siatkarki 
Wrocławia zaimponowały bardzo
dobrą grą w polu, skutecznym a- 

: taklem 1 bojowoścl^

ślaną decyzję. faktem jednak
jest, że dopiero w ni------ -  

I ner Cebula wypełniał formula-
rze paszportowe.

J. Lechowski

nę“-Na niedzielnym treningu o- 
becni. byli członkowie kapitana- ;

zwycięstwem Holandii zakończyło;
aŁu i W Gdańsku slab 

pem bramek podziel!!! się: Wllkes I Przegra
2. oraz van Włssen. KfUiver l Car-

:tem jeanaK t
ia^frw-mnfa h®1'- Strzelcami dla Belgii byli: 
ia! formula- I VaIldenberK t Houf.

W Gdańsku słabo wystartowały.
..........................  - siatkarki Odry

Lipsk

tu płk. Reyman i Dyrda. Obaj ~£ 
u—ta varimzrnleni X ronnv r_

Oprócz tego jedna 1 druga druży­
na otrzyma „przydział” kilku go- 

; dżin na trening i zapoznanie się 
z nawierzchnią i wymiarami cen­
tralnego stadionu, na którym ok. 

< godz. 12.00 rozpocznie się w nie- 
' dzielę mecz.

Centralny stadion ma„,

byli bardzo zadowoleni z formy 
Stefaniszyna.

— Oby tylko — rzekli — u- 
trzymał się nadal w takiej for­
mie, a będzie stanowić w Lipsku 
silny punkt drużyny.

I liga drużyn męskich: Stal Cho- 
~~ Śląsk Wrocław’ 10:15 (4:8), 

?"s Chorzów — Sparta Katowice 
(2:3), Kolejarz Opole — AZS 

"toclaw 10:9 (6:7). AZS Katowice 
'duwlani Grossowice 14:9 (6:4). 
Wybrzeże — Varsovia 13:8 (7:3), 

Raciborska — LZS Fol-
3:0 (wo).

I- Śląsk Wrocław
V c 2S Katowice
J-Sparta Katowice

• Budowlani Grosz. 
■ • GKs Wybrzeże

• Stal Chorzów 
Kolejarz Cpole

9 Kuźnia Rac. 
m v**s Wrocław 
h J^sovia 
U S Folwark 
u AKS Chorzów

35:9
28:16 
27:17 
26:18

22:22 
21:23 
19:25
13:31 
6:38 
5:39

293:171 
259:192 
239:192 
194:182 
226:206
230:227 
181:195 
261:242 
235:259 
177:342 
165:236
136:252

Po obiedrie pik Reyman czy- j 
tal w towarzystwie trenerów 1 
lekarza fragmenty niektórych 
listów, przysłanych na jego rę­
ce przez dziesiątki kibiców z 
całej Polski. Widać, że zainte­
resowanie spotkaniem z ZSRR 
jest olbrzymie, że każdy kibic 
jak najbardziej pragnie naszego 
zwycięstwa. W wielu listach 
starają się czytelnicy udzielać 
kapitanowi PZPN swych rad. 
Pik Reyman i dr Soroczko przy- 
rzekll, że z niektórych z nich 
na pewno skorzystają.

W chwilach wolnych od zajęć 
kadrowicze grają z wielkim za­
pałem w ping - ponga. Najbar­
dziej entuzjazmuje się grą Jan­
kowski, a najlepszymi zawodni-

1. AZS AWF W-wa
2. Gwardia Wróci.
3. Start Gdynia
4. Legia W-wa
5. Wista Kraków
6. Gedania Gdańsk
7. Sparta W-wa
8. Start Łódź
9. Stal Bielsko

10. Odra Wrocław
11. Starówka W-wa
12. Budowlani Opole

2 
2
2

o
0

0 
0

2

3 
3 
3 
3 
3 
3 
2 
2
2

6:1

Reorganizacja 
sportu związkowego 
w ZSRR

Przegrały one bowiem 
oba spotkania. Przy okazji podaje- 
mv że drużyna Startu Gdynia, zo­
stała utrzymana w lidze (nie po­
dana do terminarza rozgrywek 
ligowvch przez PZPSł na skutek 
„pochłonięcia" przez Odrę Wro­
cław — zespołu Czarnych Wrocław 
i dlatego ponownie bierze udział 
w rozgrywkach.

wuw-uij- —-- MOSKWA. Centralna Rada Zw.
— 3t jafc zapewnili mnie : Zaw zsRR postanowiła przepro- 

gu5puu«iix.c, jego nawierzchnia wadzić reorganizację sportu związ- 
znajduje sią w pierwszorzędnym | zamiast istniejących obec-
«•♦•>««<* | nie kilku branżowych zrzeszeń

' uchwalono powołać w każdej re­
publice wyłącznie jedno związko­
we zrzeszenie, obejmujące wszyst­
kich członków zw. zaw. Również 
studenci będą od tej pory członka­
mi jednego zrzeszenia. Nosi ono 
nazwę Biirewiestnik. Z dotychcza­
sowych zrzeszeń sportowych po­
zostaną Dvnamo, Spartak i Trudo- 
wyje Riezerwy (Rezerwy Pracy).

pewnui iiuire 
nawierzchnia 

•wszorządnym |

Zw.

stanie.
Stadion położony jest prawie w 

centrum Lipska, ma doskonale 
możliwości komunikacyjne.

Nasi kibice i fachowcy snują o- 
czywiście prognostyki na temat 
wyniku niedzielnego meczu- Zda­
nia sa podzielone. Część daje więk­
sze szanse drużynie ZSRR, bardziej 
doświadczonej i silniejszej fizycz­
nie. część widzi zwycięzców w je­
denastce polskiej.
ne, że sympatię całej widowni zdo­
będzie ta drużyna, która zagra le­
piej pod względem technicznym.

Trener Rotation Lipsk, zapytany 
w niedzielę o szanse Polaków, o-
świadczył:

• „Obie drużyny są w dobrej for­
mie; Polacy cieszą sle w naszym 
klubie większą sympatią, ponieważ 
sprawili przed miesiącem w Cho­
rzowie niespodziankę, 
po pięknej walee z 
rytem. Wprawdzie rutyn* piłkarzy 
ZSRR Jest Ich poważnym «tutem, 
ale wola zwycięstwa i P?!
Polaków mogą ten atut 
zniwelować. Znamy polskich za- 
w?dników z naszego pobytu w _Poi- 
sce 1 cenimy ich bardzo wysoko .

Helmut Gerhardt

Wyniki: Warszawa: Legia W-wa 
— Budowlani Opole 3:0 (15:7, 15:10, 
15:2), Sparta W-wa — Gwardia 
Wrocław 0:3 (10:15, 7:15, 11:15). 
Sparta W-wa — Budowlani Opole 
3:0 (15:11. 15:6. 15:10), Legia W-wa 
— Gwardia Wrocław 1:3 (15:7, 9:15, 
9:15, 10:15).

Gdańsk: Gedania Gdańsk *— Odra 
Wrocław 3:0 (15:6, 15:8, 15:12),
Start Gdvnia — Start Łódź 3:1 
(11:15. 15:8. 16:14, 15:8), Stan
Łódź — Odra Wrocław 3:1 (15:8. 
15:9. 7:15. 15:5), Gedania — Start 
Gdynia 0:3 (9:15, 8:15. 12:15).

Kraków: AZS AWF W-wa — Stal 
Bielsko 3:0 (15:0, 15:0, 15:2), Wisła 
Kraków — Starówka W-wa 3:0 
(15:4. 15:7, 15:6). AZS AWF W-wa 
— Wisła Kraków 3:1 (15:12, 8:15, 
15:12, 15:6), Stal Bielsko — Sta­
rówka W-wa 3:1 (8:15, 15:9, 15:12, 
15:5).

W II lidze koszykówki
Krupa A: Górnik Wałbrzych — 

Start Kraków 66:60
Gdańsk — Społem Łódź 89:65 (43.30), 
MKS Sopot — BdSowlanl Toruń 
53:76 (32:28), Lublinianka — Polonia 
Leszno 57:68 (32:35).

grupa B: Oatrorla — Kolejarz 
Łódź 49:46 (21:24), Zawlaza Bydgoszcz 
— Warta Poznań 44:66 (22:30), Start 
Lublin — Korona Kraków 57:3. 
(29:16), GKS Wybrzeże — AZS AWF 
W-wa 52:55 (31:26).

1. Spójnia Gdańsk
2. Społem Łódź 
3. Górnik Wałbrzych 
4. polonia Leszno 
S. Start Kraków 
t. Budowlani Toruń
7. Lubllnlanka 
8. MKS Sopot

965:162 
228:220 
199:201 
191:225 
103:171 
188:182 
128:179 
150:202

1. Warta Poznan
2. Zawisza Bydgoszcz
3. AZS AWF W-wa
4. Start Lublin
5. GKS Wybrzeże
8. Kolejarz Łódź
7. Korona Kraków
I. Ostrovia

wychodzity rzuty wolne.

WROCŁAW, 17.11 (tel. wl.). Slę­
za Wrocław — Lech Poznań 43:62 
(26:28).

Sl,za: Żelazowska. — .12, Splsac- 
ka__ 10, Bubik — ol0.-. Dmochow-. 
aka — 3, Lutosławska —3, Głady- 
slewlcz, Elster — po 2, Kowalczuk

Lech: Roga — 29, Szymkowiak 
— 10, Beyer — 8. Ratajczyk — 8. 
Jęsiek — 5. Rosińska — 2.

WROCŁAW, 17.1 f‘ (tel. wł.). AZS 
Wrocław — Olimpia Poznań 34:43 
(28:22).

AZS: Piątek — 11, Kozicz — 8. 
Zamara — 6, Olchowa — .5, Czap- 
kowicz — 3, Adamczyk — 1.

Olimpia: Kaczmarek — 18, Ma­
zur — 13, żak — 4, Woźniak i 
Chmielewska — po 3, Szafrańska 
— 2.

KRAKÓW, 17.11 (tel. wł.). Wista 
Kraków — Gwardia . Warszawa 
45:35 (21:18). Sędziowali Sygut 1 
Truszak z Kielc. Widzów ok. 500.

Wisła: Szydłowska — 15. Kubik 
— 13 Oszastowa —• 6. Dudek — 
5 Wężykowa — 4, Dąbrowska — 
2.

Gwardia: Karska — 15, ZIółkow- 
ska — 8. Bogdanowicz — 4 Drą- 
bińska — 3, Jaskólska — 2, Wl- 
durska — 2, Nowak — 1.

Wisła zagrała o wiele lepiej niż 
w piątkowym meczu przeciwko Po­
lonii I odniosła zasłużone zwycię­
stwo. Poprawa formy zarysowała 
się najwidoczniej u Wężykowej, 
która tym razem była Jednym z 
filarów zespołu. U pokonanych 
klasą dla siebie była Karska.

1. Lech Pozn.
2. AZS AWF W-wa
3. Olimpia Pozn.
4. Wawel Kraków
5. Wisła Kraków
6. Polonia Wwa
7. Gwardia W-wa
8. AZS Wrocław
9. Slęza Wrocław

10. AZS Kraków
11. ŁKS Łódź

3 5
3 5
3 5

0 8

3:3 
3:3

0:6

Wśród siatkarzy 
beniaminek liderem

Wielką niespodziankę sprawili 
w turnieju gdańskim siatkarze 
GKS Wybrzeże wygrywając najzu­
pełniej zasłużenie z mistrzem 1 wi­
cemistrzem Polski AZS AWF i Le­
gią Warszawa. Gdańszczanie wy­
padli na tle słabo grających dru­
żyn Warszawy bardzo dobrze w 
obu meczach i nie mieli w zasa­
dzie siabvch punktów.

W turnieju wrocławskim najle­
piej wypadła Gwardia Wrocław, 
która wygrała oba spotkania. Do­
brze wystartował również benlaml- 
nek ligi Górnik Katowice, który 
zanotował na swoim koncie jedno 
zwycięstwo, wygrywając z Czarny­
mi Wrocław. . _ „ „

Wyniki: Gdańsk: Pogoń Szczecin 
— AZS AWT W-wa 0:3 (5:15. 12łl5, 
8:15). GKS Wybrzeże — J-egte 
W-wa 3:2 (15:7, 9:15, 16:14, ll:lo, 
15:91, Legia W-wa — Pogoń Szcze­
cin 2:3 <6:15, 15:6, 9:lo, 15:11, 
8:15), GKS Wybrzeże — AZS AWF 
W-wa 3:2 (13:15, 15:11, lo:13. 13:15, 
15:12).

Wrocław: Górnik Katowice — 
Czarni Wrocław 3:0 (15:11, 
13:5), AZS Wrocław — Gwardia 
Wrocław 1:3 (11:15, 5:15, „15:7, 
13:15). Górnik Katowice — Gwar­
dia Wrocław 2:3 (9:15, lo:8, 15:4. 
15:17, 11:15), AZS Wrocław — Czar­
ni Wrocław 3:0 (15:12, lo:13, 15.8).

Kraków: AZS Kraków — AZS 
Łódź 3:2 (15:11, 7tlo. ll:lo. 15.11. 
15:12). Korona Kraków — Gwardią 
Białystok 3:0 (15:13, 15:12.

AZS Kraków — Gwardia Biały­
stok 3:0 <15:13, 15:12. 17:1S), Koroną 
Kraków — AZS Łódź — 3.1 (6.15, 
15:13, 15:12, 15:9).

218:142 
152:143 
150:147 
146:148 
185:171

1. Korona Kraków
2. AZS Kraków
3. Gwardia Wrocław
4. GKS Wybrzeże
5. AZS AWF W-wa 
o. Górnik Katowice
7. AZS Wrocław
8. Pogoń Szczecin
0. Legia W-wa

10. AZS ^ódt160:179 10. AZS ł^ódź
135:161 11. Czarni Wrocław
145:1831 12, Gwardia Bialyitok

2

5:

16
16
15
12

541:405 
627:208 
485:425 
464:356
369:393
388:419

11 355:^44
11 321:415
9 350:459
9 355:491
8 315:465

vaesem IL
Najmilszą jednak niespodziankę 

dostarczył Dudzik, który śmiało ru­
szył na swego przeciwnika Sipbcsa 
i przyjął pełną wymianą ciosów, 
zwyciężając w efekcie, wysoko na 
punkty. Tak samo efektowne zwy­
cięstwo odniósł Grzelak w wadzę 
ciężkiej. Jego przeciwnik, o głowę 
wyższy, przez cały czas był w o- 
fensywie, ale .Tadek umiał go po; 
wstrzymać lewym prostym i podjąć 
niewidzianą dotychczas u niego 
wymianę ciosów, z której zawsze 
wychodził zwycięsko.

OPOLE, 17.11. (tel. ”1.) w towa­
rzyskim meczu bokserskim Budow­
lani Opole wygrali z Gwardią Wro­
cław 14:6. Wyniki walk (na pierw­
szym miejscu bokserzy Budowla­
nych): Król II przegra! na punkty 
z Michułko, Król I wygra! w 2 r. 
z powodu dyskwalifikacji z koj- 
klem, Los zwyciężył wir. przez 
tko Gogolewskiego. Panczyszyn wy- 
punktowa! Grzesiaka, Owezar<wk 
pokona! Wldemana, Bieniek zwy- ?ieżvl w 3 r. przez tko Leszczyń­
skiego, Babel pokonał •Jnttewicza. 
Solga przegrał z Domlńcznklem, 
Bojarski uległ Słowakiewiczowi, 
Ochlińskl zwyciężył Jeża.

ŁÓDt, 17. 11 (tel. wł.) W miedzy- 
okręgowym meczu b0^serSx.;iU; 
nlorów Łódź pokonała Wrocław 
13:9. Najładniejszą wwlkędntartoj 
czvll w wadze lekkiej B-ucnarski 
(Łódź) z Trutniem (Wrocław). Wy­
grał Kucharski.

RADOM, 17. 11 (tel- cielce 
_ Lublin 14:6. Pięściarska repre­
zentacja okręgu kieleckiego 1»*°; 
nała osłabioną reprezentację Lub 
lina. Wvniki poszczególnych 
(na pierwszym miejscu gospodarze). 
Flont przegrał pp 
ce z Berejewsklm, Gibal, poddąi 
sekundant w 3 starciu 
loinnklewicz wypunktował nieznacz

punkto^UTro^ka,’^kJ^ 

tek Cwygro? wysoko z

7, Biesiadą.

Mi strzowskie mecze
hokeistów

KATOWICE, 17.11 Gór­
nik 20 Katowice — KTH Krynica 
8:2 (3:0, 1:2, 4:0). Bramki dla Gór- 
nika strzelili Zawadzki — 2, Pa 
wetczyk. Ogórczyk, Ska:żyńsM. 
Małysiak. Jończyk, 1 P°
Bramki dla Krvnlcy strzelili Le«ac- 
ki I Nowak Sędziowali: Romanow­
ski z Warsiawy 1 Wycisk z Kato- 
WlGóRNIK: Wacław, Requla, Gan- 
sinioc, Skórskl, Kąpała, 
Skarżyński, Bur®k’jj?lj2ia|k' wró- 
wadzkl, Ogórczyk. Wróbel I, wro

Zieliński, Prorok,

Zgodnie z oczekiwaniami górni­
cy bez specjalnego wysiłku poko­
nali kryniczan. Na tle- drużyny 
Csorlcha gospodarze wypadli cał­
kiem dobrzej demonstrując wiele 
płynnych zagrań,, które £000701) 
się strzałami. Bramkarz KTH Pa 
blś będąc Jednym z bohaterów 
meczu obronił swą drużynę oc 
iwższel porażki. Grał on .tak do­
brze, iż wielokrotnie nagrodzony 
został rzęsistymi ^oklaskami.

Mecz był dosc Interesujący. Ob­
fitował w wiele dramatycznych 
momentów, zwłaszcza pod bramką 
kryniczan. Goście Jednak ćęspe- 
racko sle bronili, grai! ambitnie 
należą Im się za to slową uznania. 
Górnicy są w formie. Najlepiej spi­
sał się Pawelczyk.

KATOWICE, 17.11 (tel. wl.). Start 
Katowice — Podhale Nowy Targ 
4:6 (0’3 1:0. 3:3). Bramki dla Pod­
hala: K. Brynlarskl — 2, Chmura. 
Kowalski, Mazgaj, Gebel, dla Star­
tu: Wróbel. Poćwa. Fonfara, Jazab.

START: Hampel. Prutek, Laska, 
Fonfara, Jerończyk, Poćwa, Duras, 
Sitko, Wycisk, Henzel, Jażab, Wro- 
bel. Czaja. . _

-PODHALE: Frydlewlcz, Tomasz, 
Mikołajski, K. Brynlarsk, J. .Bry­
nlarskl,. Gebel, Chmura, Różański. 
Mazgaj, Witkowski, Kowalski, Raj­
ski. Sędziowali: Kowalski I Wigurą.

Do tradycji spotkań Start — Pod­
hale należy, Iż ostro l bezpardono­
wo walczy się o krążek. I tym ra­
zem nie było inaczej, z tym Jed-

nak iż grano ostrzej niż 
Hokeiści drużyny gości POZ^®’1

313 lecz szybko się Jfnital- 
wvkorzystaniu przez atak kapną: 
nej okazji do objęciaW drużynie Podhala wyróżnił się 
Brvniarski 1 Kazimierski, w zęsjJO; 
1e gospodarzy najlepiej grał zeszło 
roczny Junior Fonfara.

WARSZAWA, 17.11. AZS W‘W^.Z
'TayAZ2ś8 zdobylif ManU 

Ikl 2 dia Piasta Nikodetnowlęz 
I Paluch po 2. Staniczek Masełko. 
Kędzior. Trojanowski — po t. sę 
dziowali: Maciejko i Harasz. Dl 
dZAZ% kłapcia, Iwanejko, 
Manowski Chojnacki, Dworzyńskl, 
T. Lewandowski, Z.
Rośkiewicz, 
lowskl, Slupeczanski, Poremba.

PIAST: Pacuk. Nowotarski, Tro­
janowski, Nikodemowicz, Paluch, 
Kędzior, Czarny. Dziuban, Maseł­
ko, Staniczek, Byrdy, Krzak,: Kłł- 
bBJak się spodziewano, spotkanie 
dwóch beniamlnków I ligi hokeja 
zakończyło się zwycięstwem clęszy- 
nian. którzy pod okiem wołkow- 
sklego dobrze przygotowali się do 
sezonu. Początkowe dwie tercje 
nie wykazywały przewagi Piasta 
na skutek nerwowej gry obu stron. 
W trzeciej tercji goście panowali 
ziipelnie na lodowisku I odnieśli 
zdecydowane zwycięstwo. Z. druży­
ny AZS-u wyróżnić należy Manow- 
sklego. Z' Piasta na wyróżnienie 
zasługują — Nikodemowicz, Maseł­
ko, Staniczek 1 Paluch. ; '

1—2. Górnik Katowice

6.

Piast Cieszyn 
Podhale - N. Targ 
KTH T\rynica 
Start Kalowlce 
AZS W-wa

2:6 8:2
2:0
2:0 
2:2 
0:2

: 8:2 
6:4

3:13 

brakUwaga: Legii .W-wa nls — 
Jeszcze udziału w rozgrywkach. (•)



FIFA wyjaśnia.

Remis w Lipsku

ZSRR w Szwecji
WOBEC sprzecznych I nieja­

snych Informacji na temat: 
co będzie, jeżeli trzeci mecz 
między polską i ZSRR w Lip­
sku zakończy się wynikiem nie­
rozstrzygniętym, postanowiliśmy 
dla ostatecznego wyjaśnienia 
sprawy — interesującej niewąt­
pliwie miliony kibiców piłkar­
skich — podać pełne brzmienie 
odpowiedniego fragmentu regu­
laminu rozgrywek o mistrzost­
wo świata w 1958 r.

ARTYKUŁ 4 regulaminu pkt.
6 brzmi:

...jeżeli 2 lub więcej drużyn 
w grupach (eliminacyjnych) 
zdobędą tę samą Ilość punk­
tów, o zakwalifikowaniu się do 
finałów decyduje trzeci mecz 
na neutralnym terenie. Za 
zgodą zainteresowanych 1 Ko­
misji Organizacyjnej mi­
strzostw trzeci mecz może być 
rozegrany na terenie jednej z 
tych 2 drużyn, jeżeli ten mecz 
nie przyniesie, mimo 2 x 15- 
minutowej dogrywki rozstrzy­
gnięcia, o zakwalifikowaniu do 
finałów decyduje stosunek bra­
mek (goal average), a jeżeli 
i on jest jednakowy (niepo­
dzielny) zwycięzca zostaje wy- 
znaczonj’ za pomocą losowa­
nia, przeprowadzonego zaraz 
po zakończeniu meczu przez 
delegata Komisji organizacyj­
nej lub sędziego w obecności 
przedstawicieli obu zaintereso­
wanych drużyn...

ARTYKUŁ 23: Stosunek bra­
mek (goal average) ustala się 
przez podzielenie iioścl bramek 
zdobytych przez ilość bramek 
straconych.
A więc informacje o 3 dogry­

wkach, pierwszej 2 x 15 minut 
1 drugiej 30-minutowej do pierw­
szej bramki lub o losowaniu 
zwycięzcy w wypadku remiso­
wego wyniku meczu w Lipsku 
są nieprawdziwe, z zacytowane­
go punktu regulaminu wynika 
jasno, że przy ewentualnym nie­
rozstrzygniętym wyniku lip­
skiego meczu łącznie z dogryw­
ką 2 x 15 minut — awans do 
finału zdobędzie drużyna ZSRR, 
która po zakończeniu rozgry­
wek w grupie eliminacyjnej — 
będzie miała lepszy, niż Polska* 
stosunek bramek.

W tej sprawie rozmawialiśmy 
również telefonicznie z sekreta­
riatem FIFA w Zurychu. Refe­
rent rozgrywek o mistrzostwo 
świata potwierdził w sobotę, 16

bm., zgodność tłumaczenia tego 
artykułu z obowiązującym tek­
stem angielskim i wyjaśnił do­
datkowo, że chodzi o stosunek
bramek, uzyskany spotka-
niach między Polską 1 ZSRR, a 
nie o łączny stosunek bramek.
uzyskany
czach, a więc I

we wszystkich me-
z Finlandią.

W konkretnym wypadku Zwią­
zek Radziecki ma stosunek bra­
mek 4:2, a Polska 2:4.

Naszemu rozmówcy (na proś­
bę o podanie nazwiska, otrzy­
maliśmy odpowiedź: jestem rze­
czoznawcą tych praw, a więc 
nazwisko moje niewiele tu zna­
czy; jestem po prostu FIFA) 
przypomnieliśmy, że przed 4 la­
ty Hiszpania 1 Turcja uzyskaw­
szy wyniki 4:1 1 0:1 a w trzecim 
meczu 2:2. losowały finalistę 
spośród siebie, a w tym roku 
podobny wypadek w eliminacji 
między'Indonezją I ChRL 2:0. 3:4 
i 0:0 zakończył się zakwalifiko­
waniem Indonezji do następnej 
rundy bez losowania. Czym to 
tłumaczyć — zapytaliśmy?

— Regulamin mistrzostw świa­
ta na rok 1954 nie przewidywał 
stosunku bramek w ogóle 1 dla­
tego po 3 meczu między Hiszpa­
nia 1 Turcją w Rzymie — loso­
wano. Zdaniem wielu fachow­
ców było to niesłuszno. więc 
w regulaminie następnych mi­
strzostw postanowiono wprowa­
dzić zmianę, uwidocznioną w 
art. 4, p. 6 I w art. 23. Zgodnie 
więc z tym Indonezja zakwalifi­
kowała się uo następnej rundy 
bez losowania, a tylko dzięki 
lepszemu stosunkowi hramek. 
Podobny wypadek może nastą­
pić I w razie remisowego spot­
kania między Polską 1 ZSRR.

Odpowiedni fragment regula­
minu mistrzostw oraz dodatko­
we wyjaśnienie przedstawiciela 
FIFA nie pozostawia już chyba 
żadnych wątpliwości, co będzie 
dalej, jeżeli mecz w Lipsku za­
kończy się remisowo. Pisaliśmy 
zresztą o tym już dawniej (z o- 
kazji bodajże pierwszego meczu 
ZSRR — Polska), wspomnieliś­
my i w niedawnym, wywiadzie 
z przewodniczącym SPN ZSRR 
A. Granatkinem. Wróciliśmy 
jednak do sprawy Jeszcze raz 
gruntownie 1 dziś, aby rozwiać 
wszelkie wątpliwości tych kibi­
ców. którzy po przeczytaniu 
sprzecznych wiadomości w róż­
nych gazetach, nie wiedzieli już, 
jak jest naprawdę. (a)

Na pożegnanie

ekstraklasy Nr 178 18-XI. 1957 r.Warszawa .

leci zwycięża Sadi 4:0
Upominki i dyplomy dla zasłużonych piłkarzy poznańskich

POZNAŃ, 17.11. (teł. wŁ) Lech
Poznań Ruch Chorzów 4:0

(1:0). Bramki zdobyli: w 28 min. 
Maciejak, 65 Anioła, 67 Kacz­
marek, 82 Anioła. Sędziował 
Maciarz (Kraków). Widzów po­
nad 5 tys.

LECH: Szabliński, Sobko- 
wiak. Słoma, Pietrzak, Wróbel, 
Kaczmarek, Wojciechowski, Ma­
ciejak, Gogolewski, Anioła, 
Miętkiewicz.

RUCH: Wyrobek, Pohl, Bom­
ba, Nieroba, Siekiera, Pieda, 
Bochenek, Lerch, Szuster, Po­
lok, Drożdziok.

W ostatnim w tym sezonie 
meczu o mistrzostwo I ligi poz­
nański Lech odniósł efektowne 
zwycięstwo nad Ruchem, żegna­
jąc piłkarską ekstraklasę z ho­
norem. Zwycięstwo Lecha w 
stosunku 4:0 było w pełni za­
służone. Gdyby nie dobra gra 
Wyrobka, wynik meczu byłby 
jeszcze korzystniejszy.

nla i w ładnym stylu obronił 
strzał Poloka.

Jeszcze jeden moment z 
pierwszej połowy meczu zasłu­
guje na zanotowanie. Oto w o- 
stątnich sekundach lewoskrzy- 
dłówy Lecha Miętkiewicz, bę­
dąc sam na sam z bramkarzem 
gości, oddał tak anemiczny 
strzał, że Wyrobek zdołał jesz­
cze piłkę uchwycić.

Po przerwie Lech w dalszym

lu na bramkę gospodarzy. Nie­
wątpliwie dużą zasługę w tym 
miała dobra defensywa Lecha, 
która te Słomą i Sobkowiakiem 
na czele likwidowała wszystkie 
akcje gości w zarodku. .

Lech, żegnając ekstraklasę 
miał jeszcze jeden uroczysty 
moment Zasłużonym zawodni­
kom Aniole i Słomie za 550 ro­
zegranych spotkań oraz Sobko- 
wiakowi, Wojciechowskiemu i

ciągu był w ataku, ale w po- Gogolewskiemu za 500 spotkań 
czatkowvm okresie tei części wręczono ładne upominki i dy-czątkowym okresie tej części

W sobotę, 1« bm., specjalnym sa­
molotem, udała się do Anglii dru­
żyna piłkarska Łódzkiego Klubu 
Sportowego wzmocniona Uznań- 
skim z sosnowieckiej Stall oraz 
Liberdą z bytomskiej Polonii.

ŁKS rozegra w Anglii dwa mecze. 
W poniedziałek, IB bm., spotka się
w Londynie Ii-ligowym West
Ham United, a w środę, 20 bm., z 
I-ligowym zespołem Burnley.

Po meczach w Anglii ŁKS roze­
gra w dniu 24 bm. spotkanie w 
Amsterdamie lub w Hamburgu, a 
przed powrotem do kraju spotka 
się 27 bm. w Essen z zespołem by­
łego mistrza NRD — Rot Weiss.

Przez cały czas meczu ini­
cjatywa należała do Lecha, jed­
nak jego napastnicy nie zawsze 
potrafili przebić się przez obro­
nę gości. Kombinowano za dużo, 
za dużo też grano na Aniolę, 
którym opiekował się cofnięty 
z napadu Szuster. Dopiero w 28 
min. Maciejakowi udało się u- 
mieścić pilicę w siatce Wyrob- 
ka. Niewiele też brakowało, aby 
Ruch zdobył jeszcze w pierw­
szej połowie wyrównanie. Na 3 
min. przed gwizdkiem na przer­
wę ataik Ruchu przeprowadził 
ładną akcję i po raz pierwszy 
zatrudniony został Szabliński. 
Lecz rezerwowy bramkarz Le­
cha stanął na wysokości zada-

gry napastnicy gospodarzy nie 
umieli zdobyć się na skuteczny 
strzał. Dopiero kiedy napór go­
spodarzy jeszcze bardziej wzrósł 
i Anioła zdobył w 65 min. dru­
gą bramkę, rozpoczęło się praw­
dziwe oblężenie świątyni Ru­
chu. Bramkarz gości musiał 
wielokrotnie interweniować i 
jeszcze 2-krotnie skapitulować. 
W 67 min. silny strzał Kacz­
marka utorował piłce drogę do 
bramki 1 wreszcie na 8 min. 
przed . końcem meczu Anioła z 
podania Gogolewskiego ustalił 
ostrym strzałem wynik spotka­
nia.

Drużyna Ruchu grająca bez 
swego ,.asa“ Cieślika, wypadła 

słabo. Pieda co prawda budo­
wał z tyłu wiele akcji, ale nie 
znalazł zrozumienia u napastni­
ków, którzy przez 40 min. nie od­
dali ani jednego celnego strza-

plomy.
E. Olachowskl

Napastnicy Lecha-Poznań Miętkiewicz (11) i Wojciechowi# 
musieli często wspomagać swych defensorów w walce zoj^ 
sywą 'Górnika Zabrze. Pierwszy z lewej Jankowski / ■.

F?t. m. sżymkcwrtj

Kto tu- byłI-^gowcemt

Doskonale strzelający Radlin
czy bardzo słaba Wisła?

Wismut

strofalnęj formie. Absolutni» 
nie potrafi grać na obcym boi­
sku, być może dlatego górni­
cy panowali w hiedżielę niepo­
dzielnie i zgotowali dużą nie­
spodziankę.

Należy jeszcze podkreślić, ii 
wynik nie odpowiada, temu, co 
działo się na placu gry: górni­
cy bowiem przeważali w spoiób 
chwilami .miażdżący, zasypywali 
bramkę Leśniaka celnymi strza­
łami, a że tylko 4 z nich ugnę- 
zly w siatce Wisły to jest usłu­
ga bramkarza Leśniaka, o. któ­
rym śmiało można powiedatt, 
iż uratował swą drużynę oi 
wyższej porażki.

Polonius.spisujący się lepiej z 
meczu na mecz. Podczas spotka­
nia z Wisłą, choć nie miał łat­
wego zadania, gdyż jego anio­
łem stróżem był bardziej ruty­
nowany Ogieia, młody piłkarz 
Górnika pokazał, że jest zawod­
nikiem. któremu można roko­
wać nadzieje na przyszłość. 
Wielka szkoda tylko, że nie od­
znacza się on idealnymi warun­
kami fizycznymi, a jest raczej 
filigranowej konstrukcji.

Oprócz niego wyróżnił się Dę­
bowy, który dopiero pod koniec 
rozgrywek ligowych awansował 
do pierwszej drużyny. Wydaje 
się, że i on nie powiedział je­
szcze ostatniego słowa.

Wisła, znajduje się w kata-

RYBNIK, 17.11. (tell wł.) Gór­
nik Radlin — Wisła Kraków 4:0 
(1:0). Bramki strzelili: Dębowy, 
Dybała, Polonius i Krawczyk. 
Sędziował Wilczyński z Pozna­
nia. Widzów ok. 500 osób. ■

GÓRNIK: Goliwąs, Owczarek, 
Oślizło, Sachs, Bożek, Niedź- 
wiedzki, Piekorz, Dębowy, 
Krawczyk, Dybała, Polonius..

WISŁA: Leśniak, Ogieia, 
Snopkowski, Budka, Kawula, 
Jurczak, Machowski, Kościelny, 
Rogoża, Ganiaj, Morek.

Pożegnanie z tegorocznym se­
zonem i I ligą wypadlo dla pił­
karzy radlińskich nadzwyczaj 
pomyślnie. Zwyciężyli bowiem 
w pięknym stylu w meczu, w 
którym goście nie mieli nić do 
powiedzenia i który stał pod 
znakiem pojedynku ataku rade 
lińskiego z defensywą Wisły.

Rewelacją ataku radlińskie­
go jest lewoskrzydłowy, junior

TOTALIZATOR SPORTOWY

i Gawlik Fot. M. Szymkowskl

mistrzem W

Rumunia pokonana
w Belgradzie 2:0

NA DZIEŃ 24 LISTOPADA 1957 R.

1. Polska

as

się 
pil-

Jugosłowianie zakwalifikowali 
Jako 13 drużyna do finałów 
karskich mistrzostw świata 
Szwecji.

BERLIN. Drużyna Wismut Karl 
Marxstadt zapewniła już sobie ty­
tuł mistrza piłkarskiego NRD. W 
sobotę Wismut pokonał w Berlinie 
swego najgroźniejszego rywala 
VorwMrts 1:0.

W środę, 20 bm. Wismut gra w 
Aue pierwsze spotkanie ćwierćfina­
łowe w pucharze Europy z mistrzem 
Holandii, Ajaxem Amsterdam.

JiB.

BELGRAD, 17.11 (tel. wł.). Jugo­
sławia — Rumunia 2:0 (0:0). Bramki 
zdobył Mllutinovlc. Sędziował Sei- 
pelt Austria. Widzów ok. 60.000.

JUGOSŁAWIA: Beara, Bella,
Krstlc II, Crnkovlc, Kalaperovlc, 
Boszkow, Fetakovic, Mujic, Miluti- 
novic, Zebec, Fasie.

RUMUNIA: Toma, Zavoda II, Pa- 
naic, Neacsu, Calinoiu, Bonę, Ca- 
coveanu, petschowsky, Alexandru, 
Zavoda I, Tataru.

Ostatni mecz eliminacyjny VII 
grupy europejskiej, rozegrany w 
niedzielę na Stadionie Armii w 
Belgradzie, zakończył się zasłużo­
nym zwycięstwem gospodarzy. 
Dzięki zwycięstwu nad Rumunią Jak żegnać I ligę — to z honorem — powiedzieli piłkarze Lecha i doić skutecznie atakowali 

bramką kandydata na mistrza Polski — Górnika Zabrze. Na zdjęciu: fragment pod bramką 
Kaczmarczyka. Od lewej: Anioła, Florencki (G. Zabrze), Kaczmarczyk, Gogolewski, Maciejak

W ZAWODACH NIEDZIELNYCH

I tamy: ftryt i

) WROCŁAW, 17.11 (tel. wŁ). trener Opata aplikował "™* ' 
4 Trenerami polskiej Jedenastki, ub. tygodniu dość intensywnł .
1 przygotowującej się do trzecie- zaprawę. Jesh. nie... uoaw.l 
f go meczu z ZSRR, są jak w po- Pohla w _ reprezentacji stanie.go meczu z ZSRR; są jak w po­

przednich 2 spotkaniach — Ta­
deusz Foryś l Ewald Cebula. Po 
niedzielnym treningu na stadio­
nie olimpijskim, zwróciliśmy się 
do nich z kilkoma pytaniami na 
temat aktualnej formy zawodni-

jesu - nie... r.. 
, „ reprezentacji stanie
pod znakiem zapytania.

A jak się sprawują pozostali

Najlepszym zawodnikiem na bois­
ku, ojcem zwycięstwa Jugosłowian 
1 strzelcem obu bramek był środ­
kowy napastrtk gospodarzy Mllu- 
tinovlc. Rumuni, którym awans do 
Szwecji dawał remisowy wynik w 
Belgradzie, nastawili się w tym 
meczu na defensywę I przez pierw­
szą połowę bronili się skutecznie 
przed szybkimi I ciągłymi atakami 
Jugosłowian. O przewadze gospo­
darzy świadczy ilość kornerńw z 
tej części meczu — 13:0.

Po przerwie Rumuni nie wytrzy­
mali naporu. W 52 min. Mllutinovlc 
zdobył z rzutu wolnego z 16 m pro-

Krakowskie manewry

wadzenie. w 78 min. ten sam
gracz ustalił wynik na 2:0< Wynik 
byłby jeszcze wyższy, gdyby Milu- 
tinovlc trafił w 87 m?n. z odległo­
ści 3 metrów do pustej bramki Ru­
munów.

Ostateczna tabela
L Jugosławia
2. Rumunia
3. Grecja

grupy VH:

W przedmeczu juniorzy Jugosławii 
pokonali juniorów Rumunii 3:2, a 
Jugosławia B wygrała w Bukare­
szcie z Rumunią B 2:1.

KRAK&W, 17.11 (tel. wł.). Ka­
dra A — Orlęta 2:2 (2:0). Bramki 
dla kadry zdobyli Marciniak i 
Krajczy dla Orląt Czarnecki I 
Słysz. Sędziował inż. Biernacik z 
Krakowa. Widzów ponad 8.000.

KADRA: Cygan, (Wilczyński), Be­
dnarczyk, Mazur, Welnlak, Rudak, 
Gruszczyński, Chmara, Łuczak 
(Pietrzyk), Marciniak, (Piecyk), 
Krajczy, Stachowiak.

ORLĘTA: Trzopek Wąchał, Krzy­
żanowski, Wołoch, (Szarańskl), 
Knopek, (Łukasik), Szarańskl, (Sul­
kowski), Słysz, Derlaga, (Czarnec­
ki), Zapalski, Rusinek, Maniewski 
(Bernaś).

KADRA B — Reprezentacja ju­
niorów KRAKOWA 1:1 (0:1). Bram­
kę dla kadry zdobył Bieńkowski, 
dla Krakowa Gunia. Sędziował 
Flacht z Krakowa. Widzów ponad 
8.000.

KADRA B: Pytlas, Hlpszer, Zgo- 
lik, Kołacz, Lelek, Kajzerek, Mu- 
sial, Muc, Wilczak, (Sas), Bieńkow­
ski, Przybylski.

Wydawnictwo 
..PRASA SPORTOWA”

Redaguje Kolegium w «kładzie: 
Grzegorz Aleksandrowicz (sekre­
tarz redakcji). Lech Cergowski, Ed­
ward Strzelecki (redaktor naczel­
ny), Witold Szeremeta (sekretarz 
redakcji), Jerzy Zmarzlik (zastęp­
ca naczelnego redaktora).

Warszawa, Mokotowska 24, III p. 
Telefony: Centrala 84241 I 84242 oraz 
bezpośrednie - Redaktor Naczelny 
I Sekretariat — 89116, Sekretarz Re­
dakcji — 82604. Dział Sportu — 
89106, 89666. Redaktor Naczelny
przyjmuje w dni powszednie w godz

Toto-lotek
wyjeżdża do Lipska

ZdeaktuaUzowane egzemplarze 
dzienników i czasopism można na­
bywać w Centrali Kolportażu Pra*
sy i Wydawnictw „Ruch’ 
nawa, ul. Srebrna nt 12.

Adres Administracji — 
ctwo „Prasa Sportowa”. ' 
Mokotowska 24. III p„ i 
84242.

War.

Wydawnl- 
Warszawa, 
tel. 84241.

Zakłady Graficzne 
„Domu Słowa Polskiego'

Zam. 6884*B

Do Lipska, na trzeci mecz Pol­
ska — ZSRR, wyjeżdżają nie tylko 
kibice. Wraz z nimi udaje się rów­
nież popularny toto-lotek.

Jak informuje PP Totalizator 
Sportowy losowanie toto- lotka na 
dzień 24 bm. odbędzie się w przer­
wie meczu Polska — ZSRR w Lip­
sku. Losowanie to będzie miało 
międzynarodowy charakter, gdyż 
przeprowadzone zostanie wspólnie 
ze Sport-Toto NRD.

W programie zakładów piłkar­
skich na dzień 24 bm.. totalizator 
wprowadził pewną zmianę. Skreślo­
no mecz ligi włoskiej Atalanta — 
Torino i wstawiono spotkanie Pol­
ska — ZSRR.

REPREZENTACJA JUNIORÓW 
KRAKOWA: Abdykiewicz, Koprow­
ski» Wójtowicz, Drozdowski» Ku­
charczyk, Warmus, Sykta, Gunia, 
Fudalej, Jagielczak, Sarnecki.

Nie odkrywam Ameryki, głosząc 
że Kraków jest, był i pozostanie 
nadal „miastem piłkarskim”. Bo, 
w jakim innym mieście listopado­
we zimna, szaruga, nie odstraszy­
łaby kilku tysięcy widzów od 
4-godzlnnego pobytu na stadionie, 
gdzie wcale nie na zielonej mura­
wie, ale na śliskim i grząskim te­
renie toczyły bój ze sobą drużyny 
najlepszych juniorów Polski, ich 
kolegów z podwawelskiego grodu 
oraz drużyna „Orląt”.

Jeszcze większy dowód „piłkar- 
skości” Krakowa może stanowić 
fakt, że drużyna jego juniorów, o- 
słabiona brakieip najlepszych za­
wodników, powołanych do kadry A, 
wywalczyła niezasłużenie, mimo 
stałej przewagi, wynik remisowy z 
kadrą B, a przede wszystkim fakt, 
że kwartet obronny właściwej re­
prezentacji jun'orów stanowili w 
całości piłkarze klubów krakow­
skich. Ta właśnie formacja zupeł­
nie nie dopuściła do głosu w pierw­
szej części meczu napad Orląt, 
choć grali w nim tacy rutynowani 
i dobrzy piłkarze Jak Słysz; Za­
palski, Maniewski I inni.

Najsilniejszą linią reprezentacji 
juniorów Polski był jej napad — 
ściślej zaś mówiąc — jego środko­
wa trójka: Łuczak, Marciniak, 
Krajczy. 16-letni piłkarz z gliwic­
kiego klubu Krajczy był właści­
wym motorem wszystkich poczynań 
ofensywnych swojej drużyny * i 
strzelcem bramki, której sposób 
zdobycia wystawia mu najlepsze 
świadectwo.

Uczestnicy c7.wórmeczu grali z 
widoczną pogardą dla (vynlku cy-

frowego, ale za to z wyraźną tro­
ską o zademonstrowanie wszyst­
kich swoich umiejętności. Na tej 
podstawie oceniając, poza wymie­
nioną środkową trójką napadu ka­
dry A na wyróżnienie 1 pochwały 
zasłużyli Ruńak 1 Welnlak oraz z 
kadry B — Lelek, Muc 1 Bieńkow­
ski.

W zespołach przeciwników wyróż­
nić trzeba w drużynie juniorów 
Krakowa Wójtowicza, Kucharczy­
ka, Fudaleja t—Ojtnię, a w Orlę­
tach — Krzyżanowskiego, Szatań­
skiego 1 Manlewskiego.

St. Habzda

DO KUPONU

ZSRR

2. Florentina e- Inter

3. Juventus - Napoił

4, Milan - Bologna

5. Padova - Alessandrla

6, Roma - Laneross]

7. Sampdorla - Lazło

8. Spal - Varona

9. Udlneso - Genova

10. Sochaux - Lille

11. Sedan - Salnt-Etlenna

12. Metz - Raclng

13. Nlce - Angers

14. Nlmes - Toulouse

Poz. 2— 9. spotkania piłkarskie o mistrzostwo ligi włoskiej.
Poz. 10—14 spotkania piłkarskie o mistrzostwo ligi francuskiej.

Ostatni trening kadry ZSRR
przed wyjazdem do NRD

MOSKWA, 17.11 (tel. wł.). Przy­
gotowania piłkarzy radzieckich do 
meczu w Lipsku były w dniach 
poprzedzających wyjazd z Moskwy 
bardzo forsowne. Szybko zbliżają­
ca się moskiewska zima pokrzyżo­
wała jednak w pewnym stopniu 
plany trenera Kaczalina.

Trening na boiskach był niemo­
żliwy. Przenikliwe zimno, deszcz
I śnieg mogły Jeszcze
przerzedzić szeregi

bardziej
kadrowiczów,

dlatego piłkarze zmuszeni zostali 
do szukania miejsca do treningu 
w salach. Sal sportowvch jest w 
Moskwie dużo, ale większość z nich 
nie nadaje się dla treningów pił­
karskich. W olbrzymiej zaś sali 
Pałacu Sportowego w Łużnfkach w 
tych dniach królował niepodzielnie 
hokej. ,

W ub. piątek piłkarze odbyli 
więc trening na krytych konach 
tenisowych Dynamo, mając do dys­
pozycji tylko Jeden wolny kort I 
ganek- naokoło sali. Inne korty za­
jęte były na pomost dla zapaśni­
ków przed spotkaniem Dozsa Bu­

dapeszt — Dynamo.

Na tak ograniczonej przestrzeni 
trener kadry Kaczalln I Jego po­
mocnik Jakuszyn muslell przepro­
wadzić trening wyselekcjonowanej 
już osiemnastki reprezentantów. 
Zawodnicy ćwiczyli w- małych gru­
pach. Jakuszyn ćwiczył bramka­
rzy, potem obowiązek ten wzięli na 
siebie napastnicy I pomocnik Net­
to. Strelcow strzelał tak silnie, że 
wydawało się. Iż ściana za pleca­
mi Jaszyna nie wytrzyma I rozleci 
się w kawałki. Bombami popisy­
wali się także dwaj atletycznie zbu­
dowani napastnicy Dynamo — Ma- 
mykln f Fedosow.

Szczególnie troskliwie zajmował 
się Kaczalln powracającym dó 
zdrowia Tatuazynem. Ale skrzy­
dłowy Spartaka nie Jest Jeszcze w 
pełni sił. Trenował bez zapału I po 
kilkudziesięciu minutach opuścił 
salę. Natomiast drugi rekonwales­
cent Strelcow. wykazywał ogromną 
żywotność . I pracował na równi z 
wszystkimi.

Netto nie Jest Jeszcze w pełni 
formy, a od czasu do czasu maso­
wał na treningu kontuzjowane1

niedawno kolano. Ostatni trening 
reprezentacji zakończyły „małe za­
wody" drużyn, składających ste «• 
czterech piłkarzy.

Większość kadry (z wyjątkiem 
Tatuszyna I Jaszyna) trenowała o- 
stro przez pełne dwie godziny. 
Widać, że drużyna radziecka nie 
lekceważy swoich przeciwników.
. Na podstawie obserwacji 1 roz­
mów z działaczami 1 zawodnikami 
wyrobiłem sobie pewien pogląd na 
skład- radzfeęklej reprezentacji. 
Oczywiście „errare humanum est" 
1 drużyna która wyjdzie na boisko 
w Lipsku, może się w pewnych 
szczegółach' różnić od tej, która 
tu pódaję. Sądzę Jednak, że w tym 
ważnym meczu barw radzieckich 
bronić będą: Jaszyn,' OgońkoW, Ma- 
slenkln, Kużnlecow, Wojnow, Net­
to, Tatuszyn, Iwanow, Mamedow.' 
Strelcow I Ryżkln, Niewykluczona, 
że zamiast . Tatuszyna zagra Me- 
trewelll a Iwanowa zamieni którys 
z łączników Dynamo. -

ków 1 ewentualnej taktyki o- 
pracowywanej na spotkanie w 
Lipsku.

— Defensywa nie ćwiczyła 
Jeszcze żadnych specjalnych za­
łożeń taktycznych — powiedział 
trener Cebula. — Sobotni tre­
ning miał charakter wybitnie 
rozpoznawczy a niedzielny In­
dywidualny. Do opracowywania 
taktycznej gry przystąpimy być 
może Już w poniedziałek.

A Jak Pan ocenia na podsta­
wie tego Indywidualnego tre­
ningu formę naszych defenso­
rów?

— fiajogólnlej rzec można, 
że chłopcy nie stracili nic z po­
siadanego ostatnio wysokiego 
poziomu. 2aden z zawodników 
nie przeżywa spadku formy. 
Cieszy mnie bardzo dobra po­
stawa Stefanlszyna. .Nie przesa­
dzę twierdząc, że Jest on teraz 
Jeszcze w lepszej formie, niż 
podczas pamiętnej zwycięskiej 
wyjp-awy do Moskwy w roku

Z pozostałych zawodników 
defensywy pochwalić muszę 
przede wszystkim Gawlika i 
Grzybowskiego. Gawlik wkłada 
w każdy trening maksimum 
wysiłku. Widać że w Lipsku 
pragnie grać Jeszcze lepiej, niż 
w Chorzowie czy Warszawie. 
Grzybowski jest w wielkim 
„transie" kondycyinym. Ostry 
Indywidualny trening nie spra­
wia mu żadnej trudności.

Trener Foryś, |ak zawsze, po­
ci się z napastnikami.

— OJ żle — powiada — że 
nie ma Jeszcze Pohla. Nie moż­
na bez niego ćwiczyć wszyst­
kich założeń taktycznych. Bę­
dzie Jednak pól biedy, Jeśli Er­
nest przyjedzie do Wrocławia 
po solidnej zaprawie we wła­
snym klubie. Mam nadzieję, że

^Ł^&hćzym I Cieśliku 
dużo mówić nie potrzebuję, o- 
baj są nadal w dobrej foj™*;baj są nadal w dobrej formę. \ 
Na niedzielnym treningu CieshK { 
wykazał dużą ruchliwość i nie- T 
złą dyspozycję strzałową. Przy f 
okazji muszę nadmienić, że po- i 
prawa strzałów jest widoczna , 
niemal u wszystkich napastni- r
ków.

•— Jakie jest pana zdanie o 
środkowych napastnikach?:

— W tej chwili jednakowo 
dobrzy, a nieźlr» są Kempny । 
JankowskL Kempny nie jest juz 
w tak słabej formie, aby z, nie­
go, zrezygnować. Gdyby Pr*X®’ 
becnej formie Brychczęgo i Civ \ 
ślika, Kempny i BaszV,euCi ? 
grali tak jak w Moskwie * | 
ZSRR, mustelibyśmy zwycięzyc- i 
A trzeba pamiętać, że w oa« . 
wodzie jest jeszcze Pohl. j

Panie magistrze jeszcze Jed- f 
ho pytanie. Kiedy ćhciałby pen 'f 
znaleźć się w Lipsku? 4

i 
I

. — Dobrze, że pan tę spraw» } 
poruszył. Może to ponagli 1 
rownlctwo naszego plłkarstwa, r 
Jestem zdania, że Już w śrocf f 
powinniśmy odbyć w. Lipsku 
pierwszy trening, czyli wewto- 1 
rek powinniśmy wyjechać z , 
Wrocławia. Założyliśmy bowiem f 
z Cebulą, że w środę I czwąr' I 
tek przeprowadzimy w Lipsku i 
2 treningi, piątek będziemy W- ) 
poczywać, a w sobotę pojoae- r 
my tylko na lekki rozruch. Ta- 4 
kj był zresztą cykl przyqoto- J 
wań przed meczem cho.-zow- 1 
skim z ZSRR i przed meczem. J 
z Finlandią. A

— Proszę Jeszcze napisać — ( 
kończy trener Foryś — że( 
lewym skrzydle chętnie; bed^ j 
widział w tym meczu BaśWi*' j 
wićza, co nie oznacza, że -oys- e 
kwalifikuję tym samym Lentne- e 
ra, Roman staje się coraz lep- 
szym piłkarzem i na pewno w j 
następnych latach będziemy J 
mieli z niego dużą pociechę. ■ J

Jerzy Lechowski -. )

LONDYN. W rozegranym na sta­
dionie Hampden? Park w Glasgow 
meczu o mistrzostwo Wysp Bry­
tyjskich. Jedenastka Szkocji zre- 
mlsowała- z Walią 1:1, (1:0), tracąc 
szanse na czołową lokatę w roz- 
grytfkach.. Piłkarze Szkocji prze­
chodzą obecnie: spadek formv. Ty­
dzień temu Szkoci odnieśli .nikło 
zwycięstwo nad Szwajcarią 3^..

w ‘ rozgrywkach o mistrzostwo 
Wysp Brytyjskich prowadzi obecnie 
Irlandia — 3:1* pkt i st; br. 4:3 
przed Anglią — 2:2 <1,6:3, Szkocja. 
“5 I 2:2; oraz Walią — 1:3 1

RZYM. , Przygotowując się, do 
eliminacyjnego meczu: do piłkars- 

.kich mistrzostw świąta z Irlandią, 
reprezentacyjna jćdenastka Włoch 
rozegreła , w , Mediolanie • sparrln* 
gowe spotkanie z pierwszoligową 
drużyną ■. angielską buton Town, 
zwyciężając ją 4:1. ? - . '.

na' Zopotocky’ego. odłożony jos1’, 
przewidziany na środę .43.? .. 
Sfanchesterze mecz II Lr charu Europy ■ między ManchehB 

■i ..Duklą. Praga,. .

.LG.ŃDyŃ, z0 jvzgledu. ńa

' BUDAPESZT.
-—V Norwegia, ■

■ Węgrom udział w finale "i" .kania 
świata;, arbiter -.tego =p° n 
Albert Dusch powiedział m- '
- „Węgierska Jedenastka 

wygrać w wyższym <jyfl od 
sunku. Gra ona znacznie W* ‘fl. 
rep. ezentacji. Jąka 031¾¾ na- 
ręlattemu. Węgrom 
paśtńlków: GTudn'.0*8,.,,^!!»*0"’ 
NRF - Węgry oceniam r'"” drU.

'Zapytany o: przygg°*ł"'jW»1’ 
żyny NRE doOusch oświadczył, że JrePYpoCZ?1 
berger Już przed 2 latyJW rJ 
odmładzanie reprezenta /J , * 
denastkl. . Nie szło;' 
parze z wzrostem iPKLn%vr4|>f•■ 

:SJ&?la^RF0< ;
wentacja " 4954 ;Ż. Dudzik ńa zćóń irentacja' &RF"uoziit , 'prezydenta Czechosłowacji' Antoni-1 wyższa Jedenastki'*


